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'So  7. W  E  Ć Y A .
Gazeta petersburska, Ze Conseroateur Impar­

tial, zawiera y.e Sztokolrną pod. 8 m arca , następujący:
List 'Cpsaeza Marokańskiego do Króla Jihci

Szwódzkiegó.
(A rtykuł urzędowy, w yjęty, ź gazety szto- 

kolmskiey, tłum aczenie dosłowne)
, . » Chwata Jedynemu bogu! Oby ostatni z Je­

go proroków otrzym a! iegó błogosławieństwo!
, My Sułtan M ułai Solimart, Ibn Śidi Mohba- 

? ed, lu n  M ulai Ab 'I ’Aiiali, oby go I^óg napełnił 
Pociechą,, Cesarz M arokański etc. pozdrowienie 
Pf^ĘŚwjetneinu i przemóżucKm, wysokiemu i Wiel- 
*l°nemu Xiązgciu i Panu, naszemu przyjacielowi, 

parolow i Janow i, Roskazodawcy (Empereur) 
Wszech krajów Szwecyi i Norwegii, oby używał 
s.ńpełnego zdrow ia i w szelk iej pomyślności d!a 
szcegścik tych, k tórzy się zbliżają, do tronu  jego 

la jest at ii dla podania próśb swoich' Prosim y Bo­
ga , prześw ietny przem ożny Xiążę i znamienity 
. anie, aby natchnął ,\V . 1C. Mość uczuciami p rzy ­
jaźni mi Ćl&nks,. abyporrinoźył radość wasze w na­
grodą dobroci W .I v .  Mci. Z nayżywjza wdzię­
cznością otrzym aliśm y w 'naylepszytn sianie 20 
arm at kniscow ych. któreś rtąrn W. K . Mośó p rzy­
słał; odpowiedziały one całkiem nśszyin żjrczeniorń 
i o.ćzeki waniońt »;'są bowiem w y b o rn e !  meporówna- 
wey jSfęlcfiftśoi. W. K./Mość dałeś podarkiem tym 
niezaprzeczony dowód przyja ’m. jaka chowasz dla 
dostoyney osoby na.szcy; przyjaźń ta  bedzie m ero-
rtoViitr ł n o  1 I?- '1 . 1 " » • . y  .

rfa domie konsulatu, i że Cesarz miał ośw iadczyli 
iżłniechęć jego-ściąga się tylko doxispby konsula a 
nic b y n a jm n ie j do narodu szwedzko-norwegskie-. 
gó, z którym  chce żyć  w pokoju i nie czynić prze** 
ciw nim żadnego kroku nieprzyjacielskiego.

Taż sama gazeta z dnia 8 m arca zaw iera1 
jeszcze w rzeczy tey, co następuje:

„Chociaż ostatnie wiadomości od Pana G ra- 
berg af H einsóę, konsula królewskiego vy Marok-*, 
ko, umieszczone we wczorayszym numerze gazety* 
oraz instrukoya dalszego postępowania, udzielona 
mu od kommissoryatu, k tóra go już dóyśdż m u­
s ia ła , każą się spodziewać, ze nieporozumienia, 
dla których konsul 'wyjechał, załatwione zostaną: 
w sposobie przyjacielskim; jednakże N. K ról Jm d  
rozkazał,„aby, dla bezpieczeństwa okrętów  skan-. 
dynąWskich, prowadzących handel na m orzu śród­
ziemnym, prócz eskadry pod dowództwem m ajora 
Hrabi Roseau, znaydującey się w tam tych stronach, 
dla zasłony handlu, k tó ra  ma się udadź do G i­
braltaru  dla popierania przełożeń naszych u rzą-, 
du marokańskiego, była jeszcze uzbrojoną pewna' 
liczbą okrętów dla wzm ocnienia floty na m orzu 
śródżiemnćm, jeśliby, przeciw  wszelkiemu oczeki­
waniu, środek ten stał sie potrzebnym . Nadto, N - 
P an  ro ż k a m i . i . l . .  ..........  v

„ V s ; ’ . > uopeinites nasze­
go eąuanui, me może bYdy oceniony, a przyjaźń je­
go jest ugruntow ana na zasadzie nąymocnicyszcy. 
ttt ri y w ?W “ ".“plsaidm y własną ręką pismo
W d  u  I t  ^ lc.l> , czeS°Jł®y jeszcze dla ni-
^oed, kiobykolw iek on był, n ie uozynilł; chcem y

ym sposobem uczynić wszystko, co od nas zale- austrv 
’ a,°ł IKjdac wdzięczności nas ze y nayśw ietniey- 

: .T Bó? *Aęlacił W .K . Mości zą tak
r ' . V "k  sP<Mob działania! Amen! Jesteśmy i no- 
W  T V  f  . dobre ił* i zupełnenrt porozumieniu z 
Jb ś iiW  sojusz, k tó ry  nas jednoczy,
by Zalcżat S° CZR=° potrzebować, co-

u c z y n ić  zadn -0za' USił°w anie in  naSżćm fcędżie 
um adom i „ t ó . ”

wość, utrzymał orrvip • u - u spfaw iedli-
w ? o . L S - pS , p£  li: bo'T‘l- 'li v * . ,» m i -

ió w W K  Moi™-. . m"S"S"Pr'<».>aow/glę. 
■»?w i ą z k i  <»,,,« ! • n i t n n o * z  jaaiem i obo­
l i  liehu;, ' J  - lu‘ 9 ' ! ’ był z wami. Dnia

Tt 1 i' 7 (9 **vcs. 1822).“ 
konsul ! ,a / ' i  yczrria t. r .P a u  Graberg a f  fłeinsoe, 
kaneello* ^  m W . ' przesł ał  list ten  do 
dinci * .j.lo*?'v?hie\', dla złożenia go Królowi 
du i  1 "dka  dni poźniey, tenże konsul, z powo- 

‘ zly c‘1 nieporozum ień, odebrał ' rozkaz nie- 
"V- łętncgo opuszczenia T angent i jego okręgu; 
°sując się do rozkazu wsiadł d. •> > stycż. z rodzi- 

ńą swoją na okręt do G ilualtaru . Konsul donosi 
pod 28 stycznia, że po jego wyjeździe banderą 
SzWedzk,o-norwegska w yw ieszoną została nanowo

czy wiście jaki pówód do nieukontentow ania, a w  
takim  przypadku, zalecić mu, aby powrócił natych­
miast do Śzweeyi, dla uspraw iedliw ienia się ze sw e­
go postępow ania1*

N i e m c y .
(z Gaz. W arsz.) Frankfort dnia  26 marća. 

Bankier R otch ild , wczora po przybyciu gońca 
z P aryża, natychntiast kilka sztafet wysłał do P a ­
ryża , Am szter damu., i. Berlina. Papiery  skarbow i 
austrvackie znacznie spadły w  cenie.

Podpólkowrtik austryacki K utzer, dotąd za­
jęty pracańii n  kortiissyi woyskowey związku niew 
uiieckiego, wyjechał z F rankfortu  do 'W iedn ia , zkąd 
niezwłocznie uda się do Ulrłiu, dla kierow ania ro^ 
botami około w arow ni tey  tw ierdzy .

[t Zasch.) W  Kopenhadze mówiono nieda­
wno na birzy, że A nglia  w ym aga odstąpienia  
wysp duńskich, a chce za to  oddać królestwo han- 
nowerskiY Późniey ta  wiadomość zamieniła si<j 
na inną, ze Król angielski ma zaślubić K rólew nę 
Duńską.

Mówióńo niedawno o potróynym  przym ie»zu, 
które miało bydż zaw artem  ku dobru T urcy i. T e ­
raz  mówią, że plan ten  upadł przez odmówienie: 
1'ranuyi.

N  I  I» E  k  L  A  N  t )  Y .
B rubella  dnia  18 marca. Dnia if> t. m. 

pi*zybył tu  L ucyan  Bonaparte. IMałżonka Józefa  
Bonapartego  żyje tu  bardzo pryw atnie.

D nia  23. Rozchodzi się tu  pogłoska, iż jene­
ra ł Berton z kilku sttonnikam i swym i dostał się 
do Hiszpanii; inni zaś m ów ią, i i  jest ńa wyspie 
Guernsey.

\V  Y S P Y  J o N S K I E .
(z  Gaz. W arsz.) K orfu dnia  7 marća. Ode­

brano tu wiadomość, potrzebującą jeszcze potw ier­
dzenia, iż flo ta grecka uderzyła w  bkolicąch P d Z



trasso  na eskadrę turecką, i zdobywszy 17 okrę­
tó w  zapędziła ją do ciaśniny Lepanckiey. 2 dru- 
g iey  strony, pospolite ruszenie, /w ołane przez se­
n a t grecki, pokonało turków  , którzy W y sia d łszy  
pod Patrasso,' daley się posuwali. Reszta niedo­
bitków uciekła do Patrasso. Szczegóły tych w y­
padków będą poźniey ogłoszone. Spełzła więc te­
goroczna w ypraw a turecka przeciwko Morfei. Bi­
tw a  na m orzu miała trw ać  od 3 do 5 marca. N ie­
zmordowani grecy walczyli na wet w nocy z dnia 
5 na 4 m arca.

A u  s  T r  y  A.
(z Gaz. TVarsz.) Tryest dnia  14 marca. L isty 

z Korfu  potw ierdzają wiadomość z Morei, o porażce 
flo ty  tureckiey. Kolokotroni uderzył na turków , 
gdy w-y&iedli niedaleko Patras, i zbił zupełnie. M ot­
ta  tu recka jest teraz zam knięta w ciaśninie lepant- 
skiey. G recy sypią baterye na brze6u, aby ją od 
lądu i m orza zniszczyli.

G  r  e  c  Y a .
(z Kur. W arsz  ) Do upadku Alego, Baszy Jani­

ny, nayw ięcey się przyczyniło to, iż go odstąpili 
Sułioci, w  których pokładał całą nadzieję- Oprócz 
niezm iernych skarbów i kosztownych oraz rzad- 
kiey piękności brylantów i osobliwości, będących 
własnością Alego, a zabranych dia Sułtana." miano 
znaleźć bardzo ważne papiery  ; z nich odkiy ją się 
rozm aite tajemnice niektórych gabinetów eu ro p e j­
skich. Miano także dóysć z tychże papierów, ze 
sław ny basza Egiptu  był w porozumieniu z Aliin, 
co jeśli się sprawdzi, wybuchnie kłótnia między 
Sułtanem  a baszą Egiptu: z tey  okoliczności moga 
bardzo Grecy korzystać.

Jedno z pism peryodycznych tw ierdzi, że na se­
raju  stambulskim mogli inną jaką głowę, nie Alego, 
pokazać ludowi dla wzbudzenia 'zapału" tym  bar- 

■aziey, że Alego n ik t praw ie w stolicy nie znał.

T  U R C Y A.
(z Gaz. TVarsz ) £>tambuł 26 lutego. Zpowodu- 

przyw iezienia tu  głowy Alego Baszy Jan iny , roz­
dał Sułtan liczne podarunki, wykupił wielu osa­
dzonych za długi w więzieniu Hango, uwolnił nie­
m ało ormianów, i jawnie okazał swą radość. N*y- 
w ięcey atoli wynagrodzony został Churschid  Ba­
sza. przeciw nik Alego. Sułtan m ianował go Cha­
nem  (to jest Xięciem, równym  Xiążętom  z linii pa- 
nującey, gdyż sam Sułtan Chanem  się nazywa) i 
jenerahryrn W ielko-rządcą Rom elli z nieograniczo­
ną  władzą w obwodzie jego. Oprócz głowy Alego , 
oddano Stiłtanow’i kaftan jego i pałasz, szacowany 
4 miliony piast rów: gdyż rękojeść wysadzana jest 
w ielkiem i dyam entam i. K aftan  zaś oceniono 12 
milionów plastrów . Ale zato cały skarb znale­
ziony w Janinie, ma tylko wynosić 100 milionów 
piastrów , a ztad  wielu mniema, iż C h u r s c h id  Ba­
sza większą ich część sobie przyw łaszczył. Bo 
zniesieniu Alego B?szy, całe woyskd Churschida  
Baszy, podług tw ierdzenia P orty , 3o,000 ludzi w y­
noszące, może działać przeciw ko Morei. Spodzie­
w a się w ięc Dyw an niezwłocznego przytłum ienia 
buntu  Greków. Słychać, iż kapitan Basza w y p ły ­
nie w krótce do Archipelagu z drugim oddziałem 
flo ty , złożonym z io  okrętów.

Dwa półki a rty lłe ry i z 4o działami w yydą za 
kilka dni ku granicom  przez Persów napadniętym .

F  R  A N C Y A.
(a Kur. W a rsz .) W yszło zalecenie, iż missye 

dłużey trw ać nie mają, jak do godziny 8 wieczo­
rem . A rcybiskup ch-ia ł w kościele ś. Rocha  od­
praw iać uroczyste nabożeństw o, lecz gdy donie­
siono, iz swaw olni ludzie zamyślają popełniać bez­
praw ia, odłożonem tó zostało. N iektórzy biskupi lę­
kając się zaburzeń, nie zezwalają, aby missye w ich  
dyecezyach odbywały się.

O zaburzeniach po rozm aitych m iastach F ran - 
cyi ciągle donoszą VY Szauny  odarty  i napół 
nagi człow iek w darł się do dzwonicy i zaczął 
na gw ałt dzwonić. G w ardya narodowa stanęła pod

nąpół w ar j a t ; u trzym yw ał, że był t ano m istrzem , 
i  dzwoni, aby jego uczniowie zgrom adzali się na 
tance. Zaprowadzono Pana tanem ijtrza  do turm y, 
a burm istrz z przestrachu zachorował.

P aryż -20 marca. Rada oświecenia publicz* 
nego postanowiła d. 22 otw orzyć znowu szkołę 
prawa. W szyscy, słuchacze dostaną bilety, .któ­
re przy weyściu okazywać mają, i który ch nie bę­
dzie wydanych więcey nad 5oo.

Donoszą z Cambray, iż w  Laon  (a podług in ­
nych w Coucy n iedaleko Laon ) blizko 5o bunto­
wników wpadło do miasta i przestraszyło mie sz­
kańców. Pod dowództwem przebranych office- 
row, chcieli podburzyć miasto i wsi przyległe, * 
potem opanować skład arty lłery i w Lafere. G w ai- 
dya narodowa schw ytała 3 liultajów, a reszte roi i' 
prószyła.

W gminie la M othe  (departam encie wyż* 
szey Loary) w ikaryusz mając d. 24 lutego k aza ­
nie, ogłosił przyw rócenie dziesięciny-. W  ciągu1 
nabożeństwa parafianie zachowali sjiokoyność;. lec* 
potem  zebrali się i pociągnęli plebana do odpo­
wiedni. fen  ośw iadczył, iż wikaryusz jego 
omylił się , na nieszporach odwoła to , co ogłoail- 
Sam jednak odwołał.

1 urj i  20 marca. W ielu  znakom itych kup' 
ców w uugdtinie odebrało bezimienne l i s t y  z Gi'e" 
noble, z doniesieniem, iż jenerał Berton na c z e l e  
nayinniey 8 ,000  ludzi, jest w  Grenoble i m yśli cią­
gnąć ku Lugdunowi. P,ez wątpienia s p r a w c a m i  
tego są iakcyonisci, k tórych polieya s t a r a  się w y ­
śledzić.

W ypuszczono na wolność u w i ę z i o n y c h  tu  
anglików. Bolicya bowiem d o w i e d z i a ł a  się, i ż  nie­
jaki Pan Macerone, k tóry  napisał był kilka dzieł
0  Neapolu , przybył do P a r y i u [ m j a ł  związki Z 
Panem  W illiam s  i służącym jego. W  przeyrza?- 
nych atoli papierach uwięzionego Pana vVilliami;, 
m c złego nie znaleziono.

Dnia 2i b. in. przybył tu  gońcem se k re ta rł 
poselstwa rossyyskiego w Londynie. U rabia Poi"  
zo di Bor go, posei llóssyyski przy dworze tul ty "  
szym, w ypraw ił go tegoż samego dnia wieczór O*1 
z ważnemi listami do Petersburga.

Na granicy naszey północney zaszły niejjak,e 
rozruchy. D oniesiono'przez telegraf, że przy ń*0” 
ście w' Beauvuisin  powiewa tróykolorow a ołnorą* 
giew.

Czytam y w jedney z tu tćyszych gazet, 
iż półkownik A lix  należał do spisku w Stiurnur- 
Znaleziono u mego papiery, w  k tó rych  początko­
we głoski oznaczają nazwiska dowódców buntu ,
1 bankierów będących uozęstnikami spisku. W spom - 
niony półkownik zapiera się wszystkiego; lecz pa­
piery te dostatecznie przekonyw ają o jego zbrodni-

Dnia 20 b. m. zaszły znowu rozruchy w s;sk?' 
le zwancy H enryka I V .  Uczniowie domagali sJ”ę 
uwolnienia kilku uwięzionych WspółucznióWiVt<? 
ich i oddalenia pcw nego professora; czego gdy 11!®;
pozyskali, zamknęli się Vv sali nauk o w ey * 
eh- le l i  otworzyć. Musiano drzw i wybić, c‘‘ 
hersztów dla przyzwoitego ich ukarania-

5jcd»%,

H  I S z V A N 1 J A. n  j ,
(z Gaz. Tl arsz.) M adryt Inia  8 marca H o 

5 b. m. w yjechał f tąd  K ról z rodziną swoją 
Aranjuez: tow arzyszyły mu radosne o k r z y k i  ^  
Donojsząc o tćm  jedna z tu teyszycb g a z e t  p r i J  
daje, iż milczenie ludów jest nauką dla K.rólów''-

(z Kor. IVarszij Co d o  d u c h a  n o w y c h  stario^j
dosyć jest wspomnieć Riego , gdyż to j e d n o  ,n  
i połączone z niem okoliczności, są jasną skazo 
ką j a k  stany  myśleć będą. . na

Sposób, jakim jenerał ten  przewodniccy 
stanach, zadziwił bardzo wielu. Na w czo rays^^
(d. 6) sessyi znalazły się okoliczności bardzo su 
ne i trudne; zimna krew  ,  p r z y t o n u ! osć , u t n ^n ja J; 
nieugiętość, a nade wszystko godność, z jaką unieugięioso, a nanew szysiaw ~ ^
powołaniu swemu odpowiedzieć, w ystaw iają o
oczach bezstronnego b a d a c z a ,  doświadczony ni
dnikiem  naczelnym . . . ,

Ze wszystkiego, co widzim y, spodziewana gw ati uzwom c. u w a ra y a  narodowa stanęła pod £ e  wszystkiego, co wnizim y, SFU . V jn*
bronią. Lud się zgromadził: pokazało się iż to był można, iż stany teraźniey szc obiorą środki dzie



J tęgie, dla ustalenia nowego system atu, takoż, że 
środki te nosić będą cechę krwi zimney, roztrop­
ności, mądrości i powagi hiszpańskiej.

(z Kur. W a rsz)  z M adrytu. Spodziewano się 
*z Królowa przy nadziei zostaje, lecz nie potwier­
dziła się ta pożądana pogłoska; ta żacna Panicią- 
Sle prawie jest chorą.

Rozruchy po rozmaitych miastach Hiszpanii 
^ u sta ją ;  znowu się pomnażają rabusie. Królmia- 
Kował podoficera podporucznikiem za to, iż mając 
tjlko 8 żołnierzy, napadł na S3 rabusiów i rozpro- 
*2j ł  tę bandę.

Około miasta W itto ry i  znaleziono ciało sław- 
®ego burzyciela xiędza M erinos; mówią, iż umarł 
'''pewnym domu; lecz dla uniknienia pozoru, że 
"daściciel domu był w zmowie z nieboszczykiem, 
Wyrzucono jego ciało na pole.

Margrabia Torreno Blanca, sławny liberali­
sta, mający dopiero lat 25, w swoich dobrach zp- 
stał zamordowany. Znaleziono utkwiony puginał 
W sercu tego, powszechnie żałowanego przyjaciela 
swobod konstytucyynych. Mordercy dotąd nic 
Wyśledzeni. 1

A n g l i a .
(z Gaz. W ar.) L ondyn dnia  22 marca.

< W a  ministeryslna tutejsza, K uryer, zacry- 
m i wątpić, aby zatargi z Turcyą mogły bydź-*•* avj final

dtatwione po przyjacielsku, 
p Wnioski, które wydział handlowy ma podać 

*rlamentowi wrględęrn odmiany ustaw tyczą-
yoh się żeglugi, me podobały sic monopolistom, 

w których ręku je*t handel zachodnio-mdyyski;
«»yslą w ięc o sposobach, jakby temu zapobtedz.

Tuteysi kupcy zbożowi podali prośbę, aby 
W przypadku otworzenia portów azgielakich dla 
*boia zagranicznego, r/ąd pozwolił im naypier- 
Wey sprowadzić na targ zboże zagraniozne , be-
dąue już na składach. 

l)\Dyrektorowie lmmoanii wschodnio i n d y y s k i a y  
ogłosili, iż margrabia H astyngs  powróci z Ińdyy 
Wschodnich. Następcą jrgv będaie P. Canning.

Prorok amerykański udał się *tąd z kilku 
łatwowiernym! ludźmi, których nawrócił, do Je­
rozolimy; lecz w pielgrzymce swojey umarł we 
r rancyi, a towarzysze jego powrócił, tu, zapewilfe 
roztropnieysi, ala ubożsi.

Lcrd prezydent miasta zwołał na dzień 24
t. m. radę gminną, aby się zastanowiła nad unad-i

fm kraju 1 obmyśliła sposoby przywiedzema re- 
lormy Parlamentu do skutku. \V spommona rada
g a n iła  Panu Curtis, że w ,zb ,. n f is a ^ z L a d to  
cnwalił ministrów.
grab' Wr lzb‘e W'yiszey, Xiązę Devonshire  i mar- 
6 abia Landsdown  podali petycyą Irlandczyków
UsnTkSlemei ds,e1sl<Sc,ay> oświadczaiąc, iz przez to 
czvł temn ^  duch mieszkańców. Zaprze­
d a  zm r T k  Liverpool. \ \  spomuiony Xiąźe
*nieść d z ^ ię c ^ ^ U ^ d  i andyi’ ‘ ° b,e.cat W n,ch da wniosek & zapow ledział, i i  po-
cywilną. Na i  Ł.mnie^s*e.nie wydatków na listę
datków na poselstwa ‘ 'elono mu ™chunkt wy- 

— 1 - 1 1 inne przedmioty, w kto-

IV  W;.A B " Mo ś c i
w y «  L I I  „arodo-
M ichał i  [  r  ?  (lan'̂  l)e-jlŁle nnws komedya,
żu aa t e a t r z rwku ZCS/ł> tn « ^ y  
siat # : , 70rl  !  Ŵ 1%2 > ,ve7' kilkadzie-
W "*i przyymnivain “ pJ a™ za'VS7'e B oklas'Kami J A, ”•>* tzaw sze z oklas-
*aymuje S n ie i ? 1 H s k i! ^ ^  W tcy  SzlUC3
doniu^\fA°,VL n ł- lkowskjćui przedmieściu w  
lim-. oskich  l\ro  .172 otwarłem  zostałobowp :j  • 1 : J 7 2 o t w a r ł e m  zos ta ło
L ia lv  M  10 lak ZVTanv Albinos czyli
^ M u r z y n  Urodził się 0n w Afryce około
Ri’.v . 5 nie 7na swoich rodziców i ledwo miał rok,* v  eo  j a w . j . .  1?__

ma, jak mleko białe, nawet prawie na calem ciele 
znaydują się takież włosy białe. Płeć tego czło­
wieka jest niezmiernie delikatna, bialki oczu są 
W części koloru różowego, a wzrok tak ma słaby, 
iż promieni słonecznych znieść nie może. Przed 
rokiem w Królewcu ożenił się z polką, rodem, 
z Płocka, i  wkrótce spodziewa się potomka. 
Tamże znayduje się zbiór mineralogiczny, kilka­
dziesiąt sztuk wypchanyc h rozmaitych zagranicz­
ny ch ptaków i zwierząt, oraz inne osobbwości.

W yszła na widok nowa sztuka I: .ot,rafowa­
na, wyobrażająca katafal wzniesiony w kościele 
ś. Krzyża, podczas religiynego obchodu zgonu 3. p. 
Stanisława  Hrabi Potockiego, prezc a senatu,Omini­
ęta rwyznań religiynychi oświecenia publicznego.Na 
frontonie rzeczonego pomnika umieszczony jest por­
tret zmarłego, o lrysowany z popiersiawytłoczone­
go i«  natura. Professor Vogel od rysował, a Pan 
Lelronne  wylitografował ten wizerunek. Z upo­
dobaniem zapewua , przyymie publiczność to dzie­
ło, jako przypominające jednego z nayoświeceńszych 
w ieku naszego Polak°vV , i utwierdziciela .stanu 
obecnego nauk i sztuk w Polszczę. W  chęci u- 
łatwienia dla wszystkich -nabycia tak ważnego 
wizerunku, cena jego na wy bornym papierze jest 
tylko zł. 6. Znayduje się u P. Frozzo w  składzie 
rycin naprzeciw Prymas, pałacu.

W  kraju M ichigan, w północney Ameryce, 
gdy winowayoa jest skazany na śmierć , tedy dla 
przebłagania nieba za swoje występki przez kilka 
dni przed śmiercią ustawicznie bębni, łub tańczy. 
W  poblizkiey zaś temu krajowi okolicy, jest zwya> 
czay, że gdy się narodzi dziecię, \cszyscy znajomi 
i krewni przeraźliwie krzyczą i zalewają się łza­
mi; a gdy kto umrze, pląsają, skaczą, i tylko na 
pogrzebie wolno się upić bez grzechu. Matka kar­
mi dziecię do lat 4ch, potymjuż zostawia się ono 
sobie samemu, żywi się jak może.

Ogłoszono (w Y\ arszawia) prenumeratę na 
małe narzędzie mechaniczne wynalezione przez Pa­
na t f  y r  ozimskie go. To narzędzie służy do dodawania 
1 odciągania ułamku A’. Osoba znająca tylko nume- 
racyą, polrali spiesznie i z łatwością wykonać po- 
wyższe dziiił^nia, co bardzo może bydź poniocnem  
w rachunkach Prenumerata kosztuje tylko zł. 3} 
można prenumerować u professora Kolberga w  
uniwersytecie, w sklepie ubogich i w handlach 
PP. Jasińskich pod N. *9 i 377.

Doświadczon#, że jest szkodliwem noszenie 
na szyi łańcuikow lub plecionek z włosow, która 
nie są wiadome, do kogo należały; zdarza ię czę­
sto, że takie włosy są brane z osob um arłych, 
cierpiących dawniey na jaką zaraźliwą chorobą. 
W  E r/urcie  młoda panna została zarażoną nie- 
bezpiecznemi gruczołami, i pokazało się, że wlosia- 
ny łańoużek był przyczyną tey choroby.

W  Szwaycaryi z nadzwyczajnym smutkiem
doświadczono, iż tey zimy nierównie mniey kro­
w y dawały mleka, niż bywało dawniey; przypisu­
ją tę zmianę osobliwszym tegorocznym wypad­
kom natury; z czego wieśniacy szwajcarscy ma­
ją niezmierna stratę: mleezywo i sery były ich 
prawie jedynćm bogactwem.

Naaukcyi w Londynie baron jeden zapłacił 
200 f. s. za perukę, która niegdyś była własnością 
sławnego Goricka (Sterne).

Gazeta norymberska , do wiadomości o tern, 
iż starsza córka Króla duńskiego ma bydź zaślu­
bioną Królowi angielskiemu, przywiązuje pewne 
układy polityczne, między dworami londyńskim i 
duńskim.

Listy kupieckie i pry^watne, z rozmaitych 
stron-odebrane (pisze Kuryer W arszawski), zdają 
się zapewniać, że woyna niezawodnie nastąpi.

W  Paryżu wyszło nowe urządzenie, rozkazu­
jące, każdego, źle sprawmjącego się w kościele, na­
tychmiast wyprowadzać.

g,Jv ’ ' n a  SA Oien rouzicow 1 ledwo miał rok,
* i e / V * * ‘e/'10tl° du ,Eur°py- Ma teraz rok 54 

Uukze włosy na głowie, długa brodę i brwi

Kurs wileński na assygnaty od dnia3i marca: 
rubel srebrny, 3 ruble kop. 88, czerwony zło­
ty nowy rubli 11 kopiejek 90, stary rubli 11, ko­
piejek 71, imperyał ryibli, 37 kop. 3o.

Wolno drukować F. N. Golajiski Czl. KotH.Genz.-~ w W  litu* w Drukarni DedakcvL



2 Międzyrzecza Koreckiego. (Art. nad es I.)
Wyjechał stad przy końcu roku przeszłego 

JW . Karaczyński Podpólkównik artyleryi.korpu­
su litewskiego, trzeciey lekkiej roty, Kawaler 
wielu orderów Państwa Róssyyskiegó i zŚgranick* 
nych.

Dziedzic Międzyrzecza JW. Stecki Marsza­
łek b. Powiatu Kowieńskiego Kawaler orderu 5. 
Anny drugiey klassy. wraz z obywatelami tegoż 
pYwiatu, za 3pokoyną trzyletnia końsyśtencyą, 
przesłali Mu podziękowanie, które, by pamiątkę 
JW . Karaczyńskiego dobroci i sprawiedliwości n». 
długo zostawić, tu umiescżamy.

„Z naywięk; zym dowiedzieliśmy się smutkiem', 
„żte, JW . Pan Dobrodziej rzucasz nasze okolice, 
.; Monarcha ocenił twoje zasługi i cnoty, i powc- 
,, łać Ciebie raczył do wyższych przeznaczeń. Po-

, p lM H i I y pamię-
tny. Odznaczyłeś się w czasie koosyjtcńcyi 9po- 

,V koyńością, porządkiem, roiłem pożyciem z Oby- 
„ watelamip sprawiedliwością, którą, tlługń t  Wdzię- 
,. cznością wspominać będą mieszkance.

„ Przyyńiiy więc od na? Vrdzhjcziie pćdzżęko-
« .  S f « n l  t  t t r t  S'! O 1 O W  V  . f s d  / ł  łk I A n t  a  .

ze po ogłoszeniu dzieła JfRfV. Kalekich od 
dnia so maja teraźniejszego roku zajmie się sta­
nowieniem massy czyńm y, przez niniejszą re­
zolucja ogłasza, i aby takowe posńinoiyitnie dóyść 
mógło wiadomości wierżyciehkify, PktĄgióteńld ‘ 
massy, iii)y ona ‘dla 'Arzykfouiegą ogłoszenia1 w 
Gazecie, da Redakcji Ku.rye.ra Litewski-gp po­
dał, cboutżąmje. O zgodności z  protokołem po­
świadczam i wolność do druku podania clozwa- 
lani. Sędzia Jan Zaleski.

Optyczne Instrument a.
g, Jó hiżay podpisany Optyk z  Hamburga 

i&aĄ ia szczy t  zawiadomić Prześwietną tutejszą  
Publiczność, iż  przybyłem tu ze składem wybór-
nyck,gzkdtsńycń i tu najdoskonalszych gatunkach 
towarów, które t a  tzityslussBieyszą cenę do epfze- 
daaia ofiaruję.

Osobliwie z  docenia ■godne wielki angielski 
achromtty&zny Teleskop 5 f  Kop długości mający 
na poAit&syie. Powiększanie tego sztucznie zrohio- 
ńngo, i ts t ie s z k łi  
tro,

\

P -  ̂ . • m  wm
łek Ptu Rówień. Dozorca Honorowy Szkoły Mię. 
dzyrzeckiey. Józek Stecki b. Marszałek Ptu Ro- 
wień. Kawaler orderf. ś. Anny s*gie»y klassy. Lu­
dwik Pawsza Depńtat szlachecki Onufry Pąwsza 
Deputat Szlachecki. Woyciech Mnsakowski Oby- 
■watcl. Karol Oraiftciński Obywatel, Nikodem 
Szczepkowski Sędzia Ziem. Nowogród. Wołyń. 
X . Jedrzey Grabowski Rektor Szkoły Międzyrze­
c k ie / na stopniu GL* navum.

Jako list zgadza się z Oryginałem póświad-
; Zastępca Marszalka Chorąży Rówieński

Wincenty PóJtFłtśki.
czaiń:

1. Za Rozkazem JEGO IMPERATÓR- 
SKIE'y MOŚCI. . Wypis  s  Protokułu potoczne­
go dekretu Sądu Ezdymsorehiago fortuny JW .  
Alexandra Hr ab 11 go Chodkiewicza Jemerałm
Woysk Pćltkish.

Roku 182Z miesiąca marca 2 4 dnia. Sąd

meat osolhwi* do aetrBsumiśśnyęh zbserwacyf 
je s t  usposobiony.

Oprócz ifgo **ćjdvjąii\> u "jnv.h takie koł­
d e r  tpiilhośśi n i  do nayrknieyszęgo gatunku ie- 
l i s ló p y ,  rd& *go  gatunku okn fa iy , a 'tone śzklds 
rfo yc iiń 'jego., p o d iyg  reguł tztueznia 'szlifowane- , 
g o i w * a łt,g  pcfrzeO y kaidęgp'. oku lary no- 
Wfifio wyntofadku, p r z y  k td ry tk  2  nm yw kkszą d o - * 
g a d a c ie .ą  ta j  łan y cd  słońca i św ia tła  z n a jd u ją '  
e i f f  ordh m zeflU egó gatunku. H tahiczr,? ■ m ikro- ', 
skopy s%ki,irp o w ifk itu ją ce , wszelićićgo 'gat~rrka  • 

perspek tyw y, m ięd zy  którem i całkiem nowe ochro-., 
/matycznę, są urządzone,, ze bez odktf.}
ctttti3  n k ia  u  rfiznym  khrtsnka m ogą h yd s  ** 
d ym a n e , p trep ek ty w y  teatralne sio&egd gatuhktt, 
szkła d c  czyłąńia, iwierciddła Utk/fHe do pa 
fonia i  cylindrów* y cjarae i blżfo £ntsercicid-& 
do miniatur, których także do rysowania uiywO- 
ją , okrągłe i podlugawatt pryzma, kuny, i t . p 
M o żn a  dostać nowo wynalezione szkła do utrze-

, ■ z- /  . Tsv j  u  1.1 a on łania u> ce l; mikroskopy słbhecin* róirugo gaj
kxdyw .zor.k ,  fo r tę *  IBS. A h x < ^ ra M ' t °  h t a A h  'm .g lc tn .  i  k m . r a  obscuro, *

Chodkiewicza J-n-eata moyek Politick od dnm< '.UogMoi o U *
jesete i j  augusta , zeszłego 1831 roku w pro- t  _/  S  j . . „  -
wincyach Litewskich zająws&y się tym dsieleix, 
w niemylnem był pottanofaimiu, i i  jeszcze przed  
zaczęciem się teraźniejszego roku całkowitą twą  
czynność zakończywszy, przeznaczyć się winną 
dla massy tutejszych si/itrtycieli satysfakcją w y­
każe. Lecz kiedy obok takowych działań De­
partament Kijowski mocą Ukazu Rządzącego Se­
natu odżywiającego sprawę działową między 
JPVfV. Rajeckiemi a JiVtV. Hrabiami Chodkie­
wiczami będą .ą , tcmul Sądowi do rozsądzenia 
ona przyporuesył, tym w i;r  dzietna od dnia je-  
ieże so gbra Sąd Exdywiiorski za jąw sty się i 
ciąglt one kontynując, zaleduio do dnia 10 mej a 
teraźniejszego roku dostatecznie zakończyć spo­
dziewa się, przez co niehył w możności zajęcia 
się Ezdywizorsitą czynnością, mając jednak j u t  
w gotowości zupełny pomiar gruntów tak w 
Hrab'.twie Turzeckim jako też i w dobrach So- 
lednickich dokonany, mappy tych dóbr przez 
JeonutrÓM irytowane, i  inu/entacyą dopełnioną,

.kwadratowych gndiin odrysowant by d i  mogf  
Moinn takie dostać angielskie mierniki do Pli}f  
tna, przednie instrumentu do rysunków, i  ~ 
gó gatunku wagi na wino, p iw o , wódi{ * ł' ■ 

pJak miec dósłąć moina najnowszego 3a x ^  
ku maszyn do zaświecania czyli do tapaW '^  A 
nayu/iękney doskonałości, dobfs ułożenie vr! u,. 
nie kaie się obawiać reparącyi, a pou)ici'*c 
11 ość moją w nayhówszym guście. ^ ePSU*ectnę, 
tyczne instrument a naprawiam in  mierną 
a towary na żądanie do pormeszk .nju 1 0
zahieeione bydź mogą.  ̂ r ieb^

Mieszkanie moje w domu doktora 1 
szyca na ulicy Niemieckiej pod N. 'Oi -̂ 

Konrad Regtntburgtr.

W yjeld in  za granicę.
2 Do Aur-trri Prus i Saksonii Rosi g 0Jyk 

Powiatu miasteczka Kieydan m‘es*cl a"le ’ ;pieri* 
CMiimoicicz Jijmszyski z A /sclan Lejbo***  
Zjikindetn na rmesirej b.
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2. E x c e r p t  z p ro tokn łu  potocznego Sądu

CŁ<jcia U rżędo .S I  JS -  . ł
ie  czasie s tronie po trzebn iącey  wydań

Roku 10-22 mies iąca m arca  10 dnia. iNa u rz ę ­
dzie Jego I m p e b . a t o b s k . i k y  M o ś c i  Ziemskim t 0- 
Hiatn Mińskiego, Uświadczenie wespół  z «ian,te_ 
stem imieniem W .  Rafała W ę c ła w o w ic z a  l  odko- 
tnorzego R z e c z y :  kiego, czyni się z nas tępnych po­
wodowi Urodzony .tan Norwid b. Sędzia ł o w i ą -  
t u  Borysowoskiego wszedłszy w ślubne związki z 
Zeszłą Kaz imi rą  W ę c ła w o w ie z ó w n ą  s ios trą ża łu­
jącego, liibo ża.lney nie imał  własney sytuacyi ,  
by ł  | cdnak t a k  szczęśliwym,  iż zeszła m at ka  ża­
łu jącego p isarzowa WęcławowiczowR,  po łożyw­
sz y  w min zui lhnie  My swóv fundusz snmmow-  
nv; mobilia,  sprzęta  różnie, kreseencyą,  oborę, ko­
nie, 1 ,dalsze szCzeguły znaczney w a r t ośc i  w r o z ­
rząd  oddała.  R- d ta kow v  nad mają tkiem ogul- 
ttyijn'zeszłey Pisarzowej-'  W ęc ław o w ic zo w e y  m a i ­
ki żałującego u . rzymujac  urodzony Norwid,  aż do 
ź “yścia zony swojey ry  żałującego, znaczną 
C!,ęść omego ut rac i ł ,  szkody różne poczynił ,  u r e s z ­
t ę 1 pozostałą na kupno majutkn W as i l ew ska  czyli 
^o rwidpola  zwanego w powiecie Borysowskim le- 
H c eg o  obrócił .  Cjo wszystko ra zem  zliczone, cho­
ciaż wynosi ło ogulney summy przez urodzonego 
Norwida na  własne  po t rzeby  .użytey,  t r z y k r o ć  
sto tys ięcy z ło tych polskich, wszakże  zeszła ża łu ­
jącego m a tk a  Pisarzov- a W ę c ław o w ic zo w a ,  powo­
dując się pow zię tą  ku zięciowi przychylnością, -gdy 
po us ta łym życiu córki  swojey a żony jego, p rz y ­
s tąpi ła do uczynienia o wszystko l in ,i In^go r o z r a ­
chunku,  za medyac yą uży tych  przyjaciół ,  z sum ­
my pówy isze y w nayninieyszey części przez  sa­
mego Urodzonego Norwida niezaprzeczonej-  200,000 
z ło tych 'po lskich  odstąpiła,  przes ta jąc  tylko na s tu 
tys iącach zło tych polskich za obligiem należnych,  
p r a w em  zas ta wn ym  z dołączonymi od d a t tv  obli- 
gu  p ro cen tami  i udzielnym zawinieniem n a  rnaiat- 
ku  Wasi l ewsku czyli Ńorwidpolu ,  podług um ow y 
ubespieyżonych,  a nadto  da rem  dla uczynienia po­
mocy w in teressach Ur.  N o rw id a  do kum en tem  
obligacyjni ni pod imieniem Ur.  W e m lo r fa  w y d a ­
nym pięćdziesiąt  sysięcy z ło tych polskich zapisa­
ła. Lecz nomimo tylu odebranych od zeszłey Pi­
sarzowej- V V ęc ł a w o w i c z o w ey dobrodzieys tw,  prze- 
pommająo Urodzony No rwid  na obowiązki  wdz ię­
czności. w czasie t e m  kiedy z funduszów matki  
"'z.rost swojey sytuacyi  zakładał ,  zawsze oświad­
czanej-, owszem na wyzucie ze wszelkiego fundu- 
s u matki żąluiącego przeds ięwziawszy naganne 
zamiary ,  naprzód przy ro z ra chunku  o summę z fun 
u uszów jey wz ię tą  wyobra zi w szy  konieczną do
ITrPrw y j w !.(:h ł n t e ressow wydania  pod imieniem 
t , ; v , nd° f ł ‘t ohhgu na  z ło tych  pięćdzies iąt  ty-  
s>ecy darem sobio of iarowanych ,  n ' y  t ev  u t z v n  

o s o i , o d m ó w i c n i i   _ _ _ _ . . . . .  - • ;  ’  U - . V  / c y  u r z t n

.«m ”«v“Ukl i , k " » * " ' « -

k tykow ane  nigdy d o m m ś c A a rZTTóf 
n.ąc rożne z p lenipotentami U r  'C ' CW
w noście , nieópłacąjąc t em uż  Miłas ze wic zowi Re" 
tan cymey za a k to rs tw o  W as i l ewska  czvli Nor-  

dpola postąpioney summy,  do kilkukrcftn • <*o c'e-
B P t 2 T ?  Mf ki “ ' W * * ?  -  u s t a w y ,  fmnÓ- 
vi /vsM i • S ra t  Pr ż y c *ynił -się. Lecz  gdy te 
Przvni cl6 °L r0,t >r J4i}danego od Ur.  No rwida nie- 
tunlr, ° . '  i U ‘U’ ? ^  Pomieszczone w obligu wa- 
«e ) m*"h ° l !,s' Iiące za udowodnieniem przpz
Wvm • z.ałm icego podejśc ia ,  w sprawiedl i-

u wyrokowaniu  znalaz ły swoją nikczemność,  
*n i*88^  M atka  żałującego oplaoiwszy rfb.le- 
j . das/.e wieżowi  sum mę ora z  długi w baihcu 
„.. . Zk)ie Pow s /.echnógo O p a t r y w a n ia  zaciągnione,

o~v
j . - i  « ' 4 * O  r  V W « J i  > r . d L i d ^ l l i n

kr ja Po w *ót S'.vojev posessy: i oną od at.tak 
y lo ro w  IV. Norwida przez oczewis i"  dekre-  

° ch r o m o a ą  w pu ścu u ie  ża łu jącemu Dela toro-

■wi zostawiła,  Ur.  Norwid nie p o p ru  stając wysziR 
kiwać  rozmai tych  p re te x to w  do prześ ladowania  
żałującego, k tó rem u  jako s topień Matki  r e p re z ę tu -  
jącemu za wyświadczone sobie względy wypłacać  
się wdzięcznością byłby powinien} od z i a ł  Ur. W ę -  
c ł awowicza  Zawadzkiego za granicą  jakby miesz­
kającego w  uprzednich pozwach do Sądu Cfów- 
nogo o remissę wynaszanych nie zamieszczonego,  
t y tu łe m  swego k red y to r a ,  k tó ry  podług ułożoue- 
go zmównie planu działając,  gdy w zapozwie od ­
stępnie od przepisów p raw a  do Drzwi  Sadowych 
po osiadłych Obywatel i  pr; :ybitym,  a w dodatku 
Gazety  Ivuryera  Li tewskiego umieszczonym, ewo-  
kacyinie do Sądu Głównego Mińskiego żałuj^p.ngo 
i dalszych osob powolującypi  , nowo w-ymysicne 
za rzu ty  w processie p rzez  Ur .  No rwida z zeszłą 
żałującego M a tk ą  wiedzionym,  nieczynione,  z k tó -  
rerni °iuz sam Norwid bez zaws tydzenia  od zywać 
się nie mógł,  poformował  różne n idęgalue  k w e ­
sty e dla nadania pozoru przyiścia do Sądu G ł ó w ­
nego o Remissę na  Sąd Exdywizorski  z żadnego 
względu de te rm in ow ać  się nie mogący; po tw o­
rzył  przeto  ża łujący,  w  niedaw ny m czasie poin­
fo rmow anym o ta k o w y ch  działaniach zos tawszy,  
w celu ost rzeżenia wszystkich  s t ron  zapozwem 
Ur.  Zawadzkiego zajętych,  aby za mylnie u łożo­
nym przez  Ur. Norwida z Ur. Zawadzkim planem 
nieuganiając się do zmównego processu,  pożądane­
go z k r z y w d ą  żałującego sku tku  przynosić me m o ­
gącego, nie łączyl i  się, i na próżne w y d a tk i  mą-  
noświęcali się, oraz  w Zamiarze przekonania  ka idą -  
g o 'o  n iesprawiedl iwym Ur. No rwida wprzód p r z e ­
c iwko zeszłey ł h sa rz ow ey  W ę c ł a w o w ic z o w e y  a 
t e ra z  ża łu jącemu, pos tępowaniu ,  widzi pot rzebę 
przez  ninieysze oświadczenie przy obmanifesto-  
waniu  zm ó w n y ch  Ur.  N o rw  dą z Ur. Z aw ad zk im  
działań,  objaśnił po k ró tce  stopień swojego m a ją t ­
kiem Wasi lewskiem czyli Norwidpolem władania,  
okazać jakie jaszcze oprócz  sum m y r.as tawney w  
s topniu Ur.  Miłasżewicza i skarbu na t em że  m a ­
jątku należnoście , tudzież  przełożyć po kró tce  
przy czyny,  dla k tó rych  pietylko zapre tenuow ana 
przez  zapozew nielegalnie wyniesiony L xdy wizva 
det er m in ow an ą bydz nie może,  ale owszem,  źe za  
ewokacy-.ne do Sądu Głównego powołanie u k a r a ­
nym Urodzony Zawadzki  hsdź  powinien.  0 - 
prócz  po t i e ra nyćh  częściami poidug powyższego 
wyjaśnienia z funduszów zeszłey ża łującego M a t ­
ei*' surnm, zapożyczył  u jey Ur .  Norwid w- roku  je­
szcze tysiąc ośmset ósmym na kupno ma ją tku  V\ a- 
silew-ska t er az  Nurwidpolem zowiącego się czer-  
wonycli  zło tych pięć tys ięcy,  lakową sum m ę ulu z- 

. p ieczając wydał  w tem ze  idod r oku  m a l c a  y obli- 
gacyiny dokument ,  za k tó ry m  ani w czasie ozna­
czonym,  ani póżmey nieuiściwszy się po f inalnym 
roz rachimku i po odstąpieniu przez  M atkę  ża łują­
cego dwuch kroć s t a  tys ięcy  z ło tych polskich za 
innemi  dowodami należnych,  Urodzony N orw id  
pomienioną sum mę pięciole tmenn p ro cen tam i  od- 
dat ty  obligu mepłaconemi  i zawinieniem udzie lnym 
piętnaście ty s i ęcy  z ło tych na udobrzenie n a b y t e ­
go mają tku do s t a  pięćdzies ięciu zł. poi. zw ięk­
szoną,  p r a w e m  z a s ta w n y m  w roku i 3 io apryla  28 
w y danym  a 29 osobiście przez  siebie do ak t  Zietn. 
Mińskich w nies ionym ,  na  m aj ą t ku  W a s i l e w s k u  
czyli Ńorwidpolu  w powiecie Borysowskim leżą­
cym i wszelkich do onego przynależnościach u b ez ­
pieczył ,  i w skutek  onego do posessyi urzędowie  
przez  Woźneg o  za in t romissyą  w roku 1810 maja 
5 czynioną eor.  15 lv Zie ins twie  Borysow.  zezna-  
r.ą w prow ad zi ł  Lecz gdy r e s ta ucy iney  za dzie­
dzic two summy wedle warunkó w dok um en tu  w  
r o k u  1812 m arca  14: J W . I l a z y l e m u  Krasno-Miła-  
szewiczowi  Senatorowi  i Ka walerow i  wydanego, 
1 tegoż czasu w Ziemstwie  Mińskim aktykow anego 
ńa  termin ie  t em uż  J W .  Miłaszewiczowi  nie zali­
czył,  i nadto  opłaconych przez  jego do banku z 
t r z e e i ey  części  D okśzyc majętności  Norwidpo la  
wypadających rubli assygnacyinych tysiąc  cate-



r y s f a  I r ż y d z ie ś c i e  s z e ś ć  k op ie jek  sz e ść d z ie s ią t  
s z e ś ć  n ie  z w r ó c i ł .  J W .  S en a to r  M i ła s z e w ic z  z"a 
u k a z e m  S en a c k im  m a ją te k  N o r w id p o l  w  su m m ie  
d o  ośm iu  t y s i ę c y  rubli a s s y g n a c y in y c h  p ó h c zo n ey ,  
p r z e z  Sąd  N iż s z y  do e x t e n u a c y i  zają ł,  w  k ró tk im  
z a ś  c z a s ie  U r .  M ich a ł Z e n o w ic z  M arsza łek  Guber.  
łVl ń s .  z p o w o d u  iż  za d łu g  p rzez  Ur. N o r w id a  w  
Iz b ie  Pow sz e c h n e g o  O p a tr y w a n ia  n a  za łó g  jego dusz  
z a w in io n y  i p r z e z  jego o p ła c o n y ,  p o zy sk a ć  sa ty s -  
f a k c y i  n a  m ajątku  N o r w id p o lu  nie m ó g ł ,  postano-  
■wił n a leż n o ść  J W .  M i ła s z e w ic z o w i  na N o rw id p o -  
łu  sp osob em  t r a d y c y i  za lo k o w a n e  o p ł a c i ć , i w' 
s to p n iu  jego oraz  w ła s n y m  za d ług  do iz b y  P o w ­
s z e c h n e g o  O p a tr y w a n ia  w n ie s io n y ,  m a ię tn o ść  N o r ­
w id p o l  w  t r a d y c j ą  do e x t e n u a c y i  zająć .  J a k o w y c h  
n a s tę p n o ś c io w  u n ikając z e s z ła  W ę c ł a w o w i ć z o w a ,  
u w a ż a ła  za  n ieo d b itą  dla s ieb ie  p o tr z e b ę  u c z y n ie ­
n ia  z J W .  Z e n o w ic z e m  u k ład u ,  i ta k  za p r z e je -  
w e tu  od J W .  M i ła s z e w ic z a  na im ię  J W .  Zt n ow i-  
c z a  w y d a n y m  , w y p ła c i ła  w łasn en ii  p ien ięd zm i,  
o  c z e m  d o k u m e n t  k o m p la n a c y in y  a s s e k u r a c y m y  z 
Z e n o w ic z e m  p o s ta n o w io n y  p o św ia d c za  ośm t y s i ę ­
c y  rubli a s s y g n a c y in y c h .  D łu g  zaś do Izby  p o w ­
s z e c h n e g o  O p a tr y w a ą ia  po n a d p ła c ie  p rzez  z e sz łą  
N o r w i d o w ę  5 ,53o rubli a ssyg .  z e s z łe y  ża łu ją ce g o  
M a t c e  p r z e la n y c h ,  w illości rub. a>syg, t r z y n a ­
ś c ie  t y s i ę c y  p ię ć s e t  o śm d z ie s ią t  p ięć  w  k ap ita le  
p o z o s t a ły  t r z e m a  r a ta m i o p ła c ić  p rzez  d o k u m e n t  
W r o k u  13 15 m aja  19 n a s ta ły  op o  w ią z a ła  się .  1 to  
w  t e r m in a c h  n a z n a c z o n y c h  p ód łu g  ś w ia d e c t w a  
d o k u m e n tu  kw i e t a c y i m g o  p r z e h  w n e g o  w roku  
18 2 0  m arca  iii w y d a n e g o ,  a 1821 maja 20 w  Z e m -  
s t w i e  -M iń sk iem  akty k o w a n e g o ,  d ope łn i ła .  Z e  
s k u t k ó w  w ię c  ty c h  p r z e le w ó w  w y k a z u je  ża łu ją ­
c y  j\  s to p o m  M i ła s z e w ic z a  i skarbu ogu lney  ka 
p i ta ln e y  o p r ó c z  p r o c e r t o w  n a le ż n o śc i ,  rub a m g .  
d w a d z ie ś c ia  jeden  ty s ią c  p ię ć s e t  o śm d z ies ią t  p ę c .  
now t-óre za p r z e le w e m  od Julii 7. K.ain cnskich  
N o r w  d o w c y  w r. ku 1819 m a rc a  i 3 w y d a n y m  o- 
p ła c o n y c h  d o i ł b y  P o w s z e c h n e g o  O p a tr y w a n ia  rub. 
a s s y g  p ięć  t y s i ę c y  t r z y s t a  p ię ć d z ie s ią t ,  p o tr z e c ie  
w  r o k u  je sz cz e  i 8 u  a p ry la  j 5, z e s z ła  żałując* go  
s io s tr a  N o r w id o w a  op łac iła  za m ę ż a  s w e g o  Ur.  
N o r w i d a  J W .  M i ła s z e w ic z o w i .  jak d o k u m e n t  kw ie-  
t a c y i n y  p r z e l e w n y  w  rok u  1811 a p ry la  i 5 w*-Są­
d z ie  G łó w n y m  p r z y z n a n y  ś w ia d c z y ,  rub. a ssyg .  
d w a n a ś c i e  t y s i ę c y  1 za t a k o w ą  su m m ę  m s j ę t m ś ć  
N o r w id p o l  w stopn iu  J W .  M i ła s z e w ic z a  p rzez  n-  
r z ę d  .w ie  u c z y n io n ą  i roku  1811 junn 12 w Z iem -  
s t w i e  B o r y  o w sk im  z e z n a n ą  in t r o m i s s \ą  do s w e ­
g o  d z ie r ż e n ia  za ję ła .  A le  t e y - s u m m y  ze  w z g M u 
m n o g ic h  p rze sz k ó d  ze  s t r o n y  J W .  M i ła s z e w ic z a

z y i  w  S ąd z ie  p r z y z w o i t y m ,  jakim  jest Z ie m s t w o  
B o r y so w a k ie  w ó w c z a s  m ie l ib y  praw o, g d y b y  su m ­
m y  za p r a w e m  z a s ta w n y m  i za  p r z e le w a m i w  s t o ­
pniu skarbu  i M i ła s z e w ic z a  na leżne , w  zu p e łn ośc i  
ża łu ją ce m u  g o t o w e m i  p ien ięd zm i od łoży li ,  in a c z e y  
zaś d op om in ać  s ię  e x d y w i z y i  m a j ą t k u  N orw id polą  
na o d p o w ie d ź  za sam ojednego żałgo”n atcźn ośc ie  n ie-  
w y s ta r c z e ją c e g o ,  z n iz k ą d  n ie z n a y d ą  dla siebie w o l ­
nośc i ,  i le  g d y  już p rzez  n asta łe  z n iek tó r em i k red y -  
toram i U r. N o r w id a ,  m ia n o w ic ie  z J W .  Chmarą,  
Ł a p iń k ie w ic z e m  i S o w ie tn ik ie m  S z a ta ło w y m  w  S ą­
d ach  Z ie m sk ic h ,  Alińskini i JBurysow.skitn oraz  W 
S ą d z ie  G łó w n y m ,  w y r o k i ,  n a s ta w n ą  p osessya  prze*  
ża łu jącego  w stop n iu  .Matki exek w  ująoa Sie u t w ie r ­
d zo n ą  i ło i  w ark N o r w id p o l  tak  ze  w zg lę d u  p ierw -  
szośc i  praw ą z a s ta w n e g o  w  e x e k u c y i  sw o jey  od 
rok u  1813 zostającego,'' jako t eż  ze w z g lę d u  n aby­
cia  p rze le w a m i su m m  od skarbu  i Al d a sze w jez s  
za  n iep o d leg ły  o d p o w ie d z i  doperninkoro k red ytor-  
sk iin  uznano. A  o p rócz  ty ch  p r z y c z y n  m n o g ie  je­
sz c z e  posługują p o w o d y  do n ie u sk u te c z n ie n ia  n ie­
sp r a w ie d l iw e g o  i n ie p r a w n e g o  U r. Z aw ad zk iego  
żądania, oraz do u karania  jego za e w o k a c y in e  do 
Sądu G łó w n e g o  p rze z  n ie le g a ln y  p o zew , za k t ó r y ś  
r o z p r a w a  u s ta l ić  s ię  n ie m oże, p o w o ła n ie  N aprzód  
d l a t e g o ,  że U r .  N o r w id  su m m  za d z ie d z ic tw o  i 
b a n k o w i p rzez  ze sz łą  ża łu jącego  M a tk ę  i siostrę  
N o r w id o w ę  J W .  M i ła s z e w ic z o w i  o p ła c o n y c h  nie 
z w r ó c i ł ,  i p ra w o  przedażi.e  p rzy z n a n ie m  od J W- 
M iła sz e w ic z a ,  k tó ic g o  stop ień  ża łu ją cy  i;eprezeU‘ 
tuje.  i o p ła tą  P osz l in  u p e w n io n e m  jeszcze  niezo-  
s ta ło ,  z tąd  1 e x d y w iz y a .  ch o c ia żb y  in n y c h  p rze­
szk ód  n i e b y ł o ,  bez op ła ty  ża łu jącem u  śu m m  za  
p r z e le w a m i od M iła sz e w ic z a  n a le ż n y c h  i bez p r z y ­
znaniu p rzed ażn ego  prawa, n a s tą p o w a ć b y  n ie  m o ­
gła ,  poW tóre, że m ajątek  NT»rwidpol jak w jed n y m  
ł io r y s o w s k im  p o w ie c i e  m a s w o |e  p o łożen ie ,  tak  
ro z p r a w a  w  s to su n k ach  on ego  t y c z ą c y c h  s ię  nie 
gdzie  in d z ic y  jak w  Z ie m s t w ie  tegoż  "powiatu po' 
dług  d c t e r m in a c y i  p ra w  u sta lon ą  b y d ź b y  ty lko  
m ogła  Lubo zaś U r .  Z a w a d z k i  w  z a p o z w ie  s W ° '  
im  w r a ż a ,  że U r. N o r w id  za p le n ip o te n c y ą  od ze“ 
s z łe y  s w e y  ż o n y  a s io s tr y  ża łu ją ce g o  sob ie  jakby  
w y d a n ą  d ług i zac iąga ł ,  i t e  s ą t y s łb k c y o n o w a ć  się  
z su m m y  za  o b lig ie m  od z e s z łe y  ża łu jącego  Matki)  
z e s z łe y  n ib y  s io s tr z e  ża łu jącego  w y d a w a n y m  na'  
le ż n e y ,  i  z c z ę ś c i  m a ją tk u  P e n  t r u t o w ic z  w  BzC- 
c z y c k i m  p o w i e c i e  położon ego ,  k tóra  W' e x d o t a y j 1 
dla z e s z łe y  N o r w id o w e y  w y p a d a ła ,  sa ty s fa k e y o n o -  
w a ć  się  p o w in n y ,  w sz a k ż e  g d y  żad en  z k r e d y t0- 
r o w  w  p rze c ią g u  g ó rą  la t  lo c iu  do fu n d u szu  p° 
s io s trze  p ozosta łego ,  a do ża łu jącego  sp adk iem  n»* 
t u r a ln e y  su k c e s sy i  n a leżn ego ,  z p r e tć n s y ą  n ie  od'  
z y w a ł  s ie ,  a z tą d  g d y  to  jest nayjievvnieyszyfi1? 
że zesz ła  "żałującego s io s tra  an i sam a p r z e y /s ię  a*1* 
p r z e z  p le n ip o te n tó w  d b ig o w  n ie z a d ą g a ła .  a n śd ł °  
g d y  p r e l e n s o r o w ie  do łu n d u szn  p o v .e sz ley  
ża łu jącego  p o z o s ta łe g o ,  jeże lib y  s ię  01x1 ° ^ ' l ć  
(czego  po p rz e y śc iu  lat w ię c e y  jo c iu  sp,'f̂ It'V.nz-  

. s ię  nie m ożna) łąefconemi do jednoczasoWPY x \ ‘ 
p r a w y ,  m ię d z y  U r .  N o r w id e m  a jego ‘ 3,101

p o w o d e m  n ie o p ła t y  w  zu j ie łnośc i  s u m m y ,  c z y n i o ­
n y c h ,  w  n a v m n ie y s z e y  c z ę ś c i  m e w y b r a ła ,  i tą  k o ­
le ją  n a tu ra ln eg o  spadku do > d u ją c e g o  w  z u p e łn o ­
ś c i  p r z y n a le ż y  , po c z w a r t e :  Za t r z e m a  k w i ta m i  
S ąd u  Z ie m sk ie g o  B o r y s o w .  w  roku  13 13 n o w e m -  
b r a  7, 1820 junii i 5, 1 1821 o k to b r a  ó o p ła co n o  
d łu g u  b a n k o w e g o  p rzez  z t s z ł ą  ż a łu ją c e g o  M a tk ę  1 
ż a ł c e g o  rub. a s s - d w a  t y s ią c e  d z i e w i ę ć s e t  s z e ś ć d z ie ­
s i ą t  jed en ,  pop ią te:  z pow odu za y m o w a n ia  m ają tk u  
N o r w id o o la  za  na! żn o ść  M i ła s z e w ic z a ,  poniosła  
z e s z ła  ż a łu ją c e g o  M a t k a  s t r a t y  w  r ó ż n y c h  r u c h o ­
m o ś c i a c h ,  z b o ż u ,  i sp r z ę ta c h  p od łu g  regent ru p rze z
K o m i n i a r z a  Sądu  m ż ,z e g o  B o r y so w .  p rzy  z w r o ­
c i e  p o sessy i  pod'p>’an ,p£ °  rub. sr . t r z y s t a  dw a d z ie ­
śc ia  ośm , k o p i e j - k  o ś m d z i e s i ą t  siedrn, a  o p r ó c z  
t y c h  w s z y s t k i c h  sum in  7..1 o p ła c o n e  jeszcze  zale
g ł e  p rzed  n a s ta n ie m  z a s t a w n e y  z e s z ł e y  ża łu jące -   ...........    j  . . .  -.„nirm1
a (, M a t k i ,  p osessy i ;  p od atk i ,  za  o p ł a ć m y  >w  t e -  r y m  d o tą d -n a y m n ic y s z e g o  m c . ic z y  m o n o  > ° i  
r a z n ie y s z y m  roku  d ług  b a n k ó w u r a z  za p r e te n -  ku. n ig d y  n ic  U r .  N o r w id o w i  m e  nalezaro, 
s v e  z p o sessy i  m ia n o w ic ie  za  op ła co n "  v.| w ło -  n a leż y ,  ża łu ją cy  w  p r z y z w o i t y m  pctrząciku j_Vn;|11 
śc ia n  p odatk i i za u d z ie la n e  im za p o m o g i,  z n a c z ­
n e  n a leż n o śc ie  do z w r ó t u  p rz .yąaL żą ,  a tak oprócz,  
s u m m y  z a - t a w n e y  i ó o . o o o  z ł .  poi. 1 o p r ó c z  nnleż-  
n o ś c io w  p o s z p e e g u łe  n ieob jaśn ion ych ,  m ając  ża łu -  
(a c y  w  s top n iu  skarbu  i M i ła s z e w ic z a  w  sa m y m  
k a p i t a le  rub. as^vg. c z t e r d z ie ś o i e  jeden t y s ią c ,  o śm -  
s e t  d z i e w ię ć d z ie s ią t  s z e ś ć  a po d o l ic z e n iu  od t e g o  
k a p ita łu  o p ła c a n y c h  1 ż a łu ją c e m u  n a le ż n y c h  p ro ­
c e n t ó w ,  s t o  t y s i ę c y  g ó r ą  rub. a ssy g .  7. żad n ego  
w z g lę d u  z a k łó c a n y m  p rzez  k r e d y t o r o w  U r. N o r ­
wida," ć h o c ia żb y  i s t o t n e  m ie l i  p r e t e n s y e ,  b y d ź  n ie  
m o ż e ,  i  c i ż  k red y  tu i  o w ie  d o p o m in a ć  s ię  c x d y w i -

m i  b ydź n i e m i ł ą ,  z t e g o  w ię c  p o w o d u  w yW jJ^y  
n e stosunki do łuitduszu z e s z łe y  ża łującego  sl° Sę jb 
do u sp r a w ie d l iw ie n ia  p o w o ła n ia  ża łującego  
du G łó w n e g o ,  p o s łu ż y ć  n ie  są zL  Ine, a że *a, 'V .y  
g ie m  p rzez  Ur. Z a w a d z k ie g o  u o m ie n io n y m , * . g 
p odług w ła s n e g o  U r .  N o r w id a  w p o z w a c h  od 
do  Sądu G łó w n e g o  o r e m is sę  w y n a s z a n y c h ,  
znania ,  z w r ó c o n y m  i u m o r z o n y m  zosta ł ,  1 vli

d ni,  potrzecie  że U r. Z a w a d z k i  W p o z w ie  sv ^  
p r z e c iw k o  p raw u  za s ta w n em u ,^ n ie ty lk o  G zy   ̂ .e, 
a le  n ie p r z e r w a n ą  od roku  i 8 x3, e x c k u c y  ą, 1 
t o w i  u g r u n t o w a n e m u  o ra z  n ig d z ie  n u z a s  .1 
11111 w y m y ś la j ą c  n o w e  z a r z u t y ,  k tó re  pi/.< z . jy 

--  J 1 w ie d z io n y m  n ’bgo  N o r w id a  w  p ro ee ss ie  z n im  w iea / . iu o y  . ^
c z y n io n e tn i  n ie b y ły ,  a te in  sam em  " w)"1
j .w s p r a w ie d l iw e  jednak z a w s z e  k o g n ie y o w  ^  
m ag a ją c e  k w e s t y e ,  sam p r z c z to  o 
d o p o m n ie n iu  s ię  o r e m is sę  na •_< w ,n n ic v 0'^dop  
zdei
w y m a g a j ą c e  do rozpoznani,
w lc c y d o tv a l  ea>i w « U k i .



skiemti w edle determ inacyi prawa przyporuczorte-
111 i bydż nie mogą. Objaśniwszy zatem żałujący 
JY jakim stopniu zostaje przy władaniu majątkiem 
Norwid poi a, oraz jak są niesłusznie poczynione w 
pozwie pod imieniem Ur. Zawadzkiego zarzuty 
Wyraźną zmówność i kondykt okazujące, zostaje 
^  przekonaniu, że rzetelne istoty rzeczy wyobra- 
?'C|ne okazując nieprawne i niesłuszne Dr. Norwi- 

a na krzy wdę żałującego zamiary, odradzi każde? 
lllu z kredy torow słusznością rządzących się łą- 

się do processu, przez jego pod imieniem 
, Zawadzkiego uprojektowanego, i dla legoż ża- 
uJ‘l cy ninieysze oświadczenie do Gazet K ur. Lit. 

Przesiać się mające w aktach Sądu Ziemskiego Min- 
? vl*go zapisując, wszelkie zmówne Ur. Norwida na 
krzywdę żałującego działania manifestuje, oraz że 

ar za ewokacyą prawem przepisanych poszuki­
wać będzie oświadcza. U tego oświadczenia podpis 
następny: Julijan Drżniewicz Plenipotent.

lakow e oświadczenie w  aktach Ziem. Min. 
zapisane niezaprzecza się drukować i do Gazet 
umieścić Tomasz Zolądż Pisarz Ziem. P ttu  Miń.

0 ,zgodności z potocznym protokułem zaśw iad- 
czatn Leonard Bartoszewicz Ziem. Ptu Miń. Regent.

L i c y t a c j a .
 ̂ 2 Od W ileńsk ie j M ie jsk ie j P o lic ji ogłasza. 

*?» że w dniach  i 4 17 i 18 będzie się odbywaćpu- 
lczna licy tacja  na wzięcie w półroczna arędo- 

™ną te nu tę od a5  aprjia ' teraźniejszego roku, dum  
arozakonnego leki Szldmowicza Sobolu, położenie 
ojącego na żydow skiej ulicy pod N . 317 z tym , 

gdyby żądający jaw ili siadła  targów na w yż ozna- 
Cj j0!le term inu w następującym rucu aprylu dooney  

olicyi. Jan 1 'e.rpiłowski Inspektor.
T y tu la rn y  Sowictnik Hutowicz.

2 Od W ileńsk ie j M ie jsk ie j  P o lic ji ogłasza  
się: Że w dniach  i 4, 17 i 18 będzie się odbywać p u ­
bliczna licy tac ja  na wzięcie w półroczną arędo- 
wną tenutc od 20 apryla. teraźniejszego roku dom 
Starozakonnych Josiela Szm uyłowicza Beyraka i 
Gabryela Hercykowicza M ayzela , położenie nutia - 
cego na R u d n ick ie j ulicy pod N . 278 z tym . gdyby  
żądający jawili, się dl& targów na w y i  oznaczone 
term inu w następującym aprylu mcu do uney Po­
lic ji. Jan  1 erpiłowski Inspektor.

Tytulai n y  Sowietnik Hutowicz.

2. Na skutek rezolucj i Sadu M agistratu W i-  
len. obwieszczam powszechność, że w dniu 7 nad- 
godzącego mca apryla 1822 roku w domie i lra -  

iego Paca w W iln ie  r^a w ielkiey Ulicy położn­
ymi, będą w yprzeda wane przez L icytacyą towa- 
y 1 wszelka ruchomość JP. Jana Kam i reskiego, 

° jna, ^aL>siakcy«'|>jcg° w ierzycieli, i takow a w y- 
P zec az azdodziennie aż do ukończeni a L icytacyi 
m -°vL swi4Leci7'riych uskuteczniać sie będzie, 
n iie m o n ^ y /p ^ ic 1 • ^ re '^ ’torow ’ debitorow po- 
jednoczasowey r^zm i'w ib c g° uwiadamiam , <«•*
Z dowodami stawali i ^  7 7la^l!,li'acle W ileńskim  
K am ień sk ieg o  k o n k , „ -  °  *luf e? lu. funduszu JP. 
1822 mca uarca 28 dmU b* l ^ Iadomi- ^  roku B. M. W . d n u . W incenty M alinowski

O ś w i a d c z e n i e .
sko H  , l  '  V ’ lS Ł G ł ó w n e g o  L i t e w -
Sko W i l e ń s k ie g o  2 g 0  Depar tame ntu .  •  '

Roku  i i  2 2 mca marca a 4 dnia. IVa Sąd tie
wnym Litewsko- l i  ileńskim ago Departamen-

u stawając obecnie Adw okat H \  Antoni M o-
y teck t Oświadczenie w imieniu Ottona Grafa,
8 le stroma i marca idącego roku 1822 w GorŁ-
uch uczynione, przezeń podpisane i w Gorżdow-

S>*? J amo*rii te jże  samry d a ty  jawbone, p r zy
* oźcniu kopii z  tegę i  Oświadczenia przez  w zmie­

nionego Adw okata  MoTcrzeckiegó o zgodności  
poświadczonej, na papierze ceny i  rubla pisa­
n e j  do Akt podał. Jakowe w takich j ts t  w y r a ­
zach: Oświadczenie imieniem moim Ottona Hen­
ryka Grafa Igielstroma , Jenerała od ln fa n t tr y i  i  
woysk Rossyyskich orderu ś. Jędrzeja i innych  
rozmaitych Kawalera w tey rzeczy: I z  przenie­
siona do wieczności żona meja  Honorata z H ra­
biów Stępkowskich G raf owa Ig tls trom ow a w całćm 
pożyciu małżeńskim nic n igdy nie działała poo- 
sobno, a naybardzity  bez wiedzy i przypisania  
się mojego, w żadne z  nikim nie wchodziła do-  
kurunita stanowcze, i zndnych nie zawierała tran-  
zaktous, klórychby kopie p rzy  n iey  nie pozosta­
ł y , czyniąc zaś wszystko nader porządnie, h ig d y  
ntepowierżała napijać jakikolwiek dokument byle 
komu, krom zaufanym  osobom, jako  to Szcmbela- 
nowi Szaniawskiemu jako domowemu zawsze o-  
bttntmu , 1 Plenipotentom wedle pi łożenia m i e j ­
sca b l iż s z y m , na tVoiyn u Regentowi Lewickie­
mu, w Li iskim Pisarzowi Jasieńskiemu, w Teł-, 
szewskim Sędziemu Kobeckiemu, których rę.ką p i­
sane tran cye udowodniały się przez pieesętar-  
stwo. Gdy zaś runu i 8 v i  decembra 27 dnia z j a ­
w ił  się w hancollaryi G rodzk ie j  Upitskity  przez  
ektykacyą s śryc t ,  ■ hcący nosić zwanie obligu nie­
ży ją c e j  zony  mojey na cf-r. z ł.  1,000 niby po ­
życzonych u> roku 1814 mca augusta dnia  14 
wydanego,nu wiadomą ręką naimie W . Józefa  E rd -  
mana Sędziego pisanegoj bet pieczętarstwa na  
krzywdę tegoż  Sędziego do A k t  Grodzkich U  -  
pilskich prz. 1 bezimiennego jakiegoś Kolosa c zy  
Kolofa [ j - k i  się z  extraktu okazuje) wciśnio-  
ny, ma u ęc p rzyczynę  oświadczający tub iega-  
J  1: podob .y . zdrużnościom, < trzrdz  powszech-  
rtuśc, ze uiszKtkie dekumenta d i  alanie żony  m o­
j e j  wyobrażając,:, któreby me m ia ły  znam. on po-  
w y i  y  u> tern oiwiaccztniu  ok silonych, są pod­
stępne , zniweczenia wymagające i na ukaranie  
zai agujące. Takowi Oświadczenie własną ręką  
podpisuję. R zku  1 Sad marca 1 dnia w G o rż -  
dach. V  tego oświadczenia podpis czyniącego  
p r z y  w y  i i  śnieniu na czerwonym laku pieczęcią 
oraz świadectwo Gc.rżdeńskieyT(smolni o jawieniu, 
w  o m y  tegoż oświadczenia, p r z y  Skarbowej pieczę-  
ci ta* się w yraża ją:  Otto G ra ff  Igielstrom [M.P.)  
Tysiacza wosimsot dwateat wtoruho hodtl m arta  
pteriyiiho dm a '  Si je j  mroczno) e piśmo w Gorżdcw- 
shoy Tamożni Jeho Sijatelstwom Grafom Igelśtro-  
fnom jaudeno, i .czto o no je  diejstwitelno sobstwien- 
noruczno podpisano s priłożenijem  herbu jeho pie- 
czati w toru sija Ta możni a s priłożenijem Kuziennoj 
P :eczo.tr sirn suiijctelstwujet Uprawco/uszczyy Kol- 
leski Souietn ik  Zienien. Kolleżskij Śekrttar Kis-  
ter .(M  T  ) U kaznyje poszliny piatdziesiat czetyre  
z poi o winoj u kopiejek wziato. Takówe oświadczenie 
po podaniu one go do akt j,.*t w x ięg i  S ą d u  Gł. 
Lit. ld'ilcń. przyjęte i wpisane-, z  których i ten  
wypis pod pieczęcią urzędową roku 1822 marca JÓ 
dnia wyda-iy.

Zgodno z x iqgam i świadczę E xp ed y to r  Ja-  
kób Sip a y łło.

W olno drukować. Fabian Swiątecki assesor 
Sądu Gł. ago Depart. Guber. W ileń.

P  r x e d a i .

3 W  domu Andrzejewskiej na Z arzęctu  
przeciwko K r z y ż a  położenie swe mającym, zr.ay-  
duje się koci lYarszawski te ra źn ie js ze j  mody do 
sprzedania, ktoby za ty m  ży c z y ł  sobie opy nabyć , 
ma się zgłosić do mieszkańca tego domu, gdzie  o 
cenie dostateczną wiadomość powziąć może .

(0



O g ł o s z e n i e .
2 .  Izb a  Skarbow a L ite w sk o -W ile ń sk a  podaje  do w iadom ości, ze  n iz e y  w tabellach  p o m ien io n e  ska r­

bowe dobra, w ró żn y c h  pow ia tach  te y  G ubernii po łożone będą się oddaw ać w  tey że  Izb ie  p r z e z  pub li­
c zn ą  lic y ta c y ą  roku  1 0 2 2  m c a kw ie tn ia  w dn ia ch  1 2  i i  1 1 7  jed n e , które  zu p e łn ie  za w a k o w a ły ,  /« 
w  1 2 sto le tn ią  a ren d o w n ą  p o sesyą , d ru g ie  zaś które zo s ta ją c  ju ż  w  takow ey  po sesy i, i n a  in n y c h  p r a ­
w a ch  za  n ie a k u ra tn ą  op ła tę  p r z e z  possesorów  na leżnego  do Skarb:' dochodu od n ich  się o d b iera ją , do 
u ko ń czen ia  la t za kreś lo n ych  n ie a k u ra tn y m  Possesorom , a k tó rych  p r z y  ta rg a ch  objaw iono b ę d z ie ,' i pb 
za licy to w a n iu  ja k  p ierw sze  ta k  i d ru g ie  w baz p o stą p ią  w  possesyą; p rze to  m a ją c y  za m ia r  licytow ania  
ta ko w ych  m a ją tkó w  ra c zą  p r z y b y d ź  n a  pG m ien ioneterm ina  do I z b y  Skarbow ey P l i l tń s k ie y  lub t - ż  p r z y ­
s ła ć  u m ocow anych  od siebie p len ip o ten tó w  z cw ikcya m i odpow iednierni d w ó le tn iey  in tracie . ja k a  z  o sta teczn e /  
lic y ta c y i w yp a d n ie , rów nie też ze  św iadec tw am i S ą d u  G łów . D e p a r ta m e n tu  ugo o swobodności m a ją tkó w  lub 
k a m ie n ic  w  ew ik c y ą  o d d a ją cych  się u p e w n ia ją c e m u  d n ia  m arca .  1 8 2 2  ro ku . So w ie tn ik  K otkow ski.

W i a d o m o ś ć .

O  S karbow ych  M a ją tk a c h , k tóre  z  p u b tic zn ev  lic y ta c y i w  te rm in a c h  1 2  i 4 i  1 7  m ca kw ie tn ia  idącego  
roku  o d daw ać  się będą p r z e z L ite w s k ą  W ile ń . Skarbow ę Izbę  w i is to le tn ią  a ren d o w n ą  possesyą , za c zą ć  się 

Im a ją c ą , z  p o m ien io n eg o ' 1 2  kw n ie tn a .

S ta n  M a ją tk ó w  w ed le  ih w e n ta rzo w  i  dochod  
z  onyoh .

L u s tr a c y y -  
n y  dochod.

14 ”

N a zw isk a  m a ją tkó w  w P o w ia ta ch M  <nj

C en y  za 
k tóre  j u t  I 

b y ły  z. ta r - 1 
go  w.

a ssy gnaCyś 
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M a j ą t k i  w u k u j  ą e .
T  r  o c k i  m  

D zie r ża w a  N ow o sa d y
O  s z  m  i  a  ń 8 k i m.

D z ie r ż a w a  N e ro w k a  
D z ie r ż a w a  K ra w c o w s z c z y z n a

B r a s ł a w s k i m .
Część s tarostw a B e r  natowskie go  . . . .  

R o s i e  ń s k i m
D -.ierżaw a C y g a n i s z k i .............................. .
J u ry zd y k a  w  l iosiem ach  po  Zukow sk iey  .
D zie r ża w a  D ulki  ..... ..........................................

W i l e ń s k i m  
D z ie r ż a w a  M atak iem ie  M tla n is zk i  . • •

B r a s ł a w s k i m  
W o yto w stw a  D ruysk ie  i  Z a sn u d zk ie .  • •
F olw ark  D u b i n o w o ....................................• •
B e r r i a t y s z k i  • •
M ają tk i  odebrane za  dopuszczone rem anentu  

byterni onych  possessoram i .
W i l e ń s k i m

S tarostw o  B y s t r z y c k i e ............................................ i  -
T r o c k i m

D z ie r ża w a  G u m b r a n y ..........................................
B r a s ł a w s k i m

F o lw a rk   ..............................................................
Starostwo Sutorowicze  ....................................

K o w i e ń s k i m
D ie rża w a  K r u t u p c e ......................................* .  .

O  s z m  i a ii s k i m
D z ie r ż a w a  C z o t / r k i  ....................................
M a ją tk i  przeds ięb iorące  się do odebrania  od 

ter  a ż  m e y  szych  possessorów z a  nieopłatę,  
Skarbowi na leżnego  dochodu 

( P i  l e ń s k i m.
Papunże  P e l ik a n y .  . . . .

W i ł  k o  m i r  s k  i rn 
D zie rża w a  G rotele. . . . .

K o w i e ń s k i m .  
2 0  | iStarostw o P o w ie rzc h n ia .  .  .  •
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S o w ie tn ik  K o tko w sk i.
Sto ła  N a czo ln ik  Oki łowicz.

Justyn  ?.'dzitow iecki S ek re ta rz  K oleg ia ln y■ _

W e z w a n ie  sukcessorów.
2  O d  L i te w sk o  G ro d z ień sk ieg o  G ubern in lne -

w  p r a w n y m  term in ie , do odebran ia  p o z o s t a ł y ^  
nim ta k  w  g o to w tź n ie  ń ,o o o  m b . a s sy g n .  su ^  ^

R z ą d u  o g łu s z a  się: i ż  o d s ta w n y  p o d p o ru czn ik  ja k o  i  w e x l a  od  p d lk o w m k a  h a l b t k c n a  na a ^  
P i o t r  P io tr a  s y n  B a r s z c z ó w  d n ia  6  s tyc zn ia  b. r. i ą c e  się im ruh. a s s y g n .  w y d a n e g o ,
Uim ieśc ie  K o b rym u  z  w o l i  B o i e y  uma^ł, a  z a te m  w n i e i  m a ją tku  ruchom ego, i d a ls zyc . i  sre 
a ly i  g d z ie k o lw ie k  z n a y d u ją c e  się  ro d z e ń s tw o  lub r z e c z y , M a r c a  i b  d n ia  i b a c  r n 10 
sukcessorow ie  B c r s c z o w a ,  j a u n l i  się z  d o w o d a m i,  s ta  T y t u l a r n y  Sow ie tn ik  D ą b ro w o  *



/
DODATEK DUUGI DO GAZETY K.URYERA LITEW SK IEG O  K.

W ilno dnia 4 Kwietnia 182.2 Roku v. s.

O ś w i a d c z e n i e .
2. Reprccess imieniem n i ie y  własnoręcznie 

Pitzących się D yonizego  i Felicyana Butkiewi-  
c*6iv, przeciwko JPanom  Maciejowi Syrpowiczo-  
111 nominującemu się synem Anastazego, o r a z J ó * 
tffow i Kuszłeykowi cnego plenipotentowi czyn i  

w następnej okoliczności: IF yczytu jąc  za łu -  
J l cy  Butkiewiczowie ui N .  20 Gazety  Kuryera 
Ktewskiego, oświadczenie przeciwko sobie pełne 
f a ł  zu, imieniem Macieja i Galina jakoby braci 
^Yipowięzów, przez tytułującego się onych pleni» 
petentem niejakiegoś Józeja Kuśzłeykę umie­
szczone, odpowiadając ńa ońs mają  , za rzecz po-  
trzebną wykazać, jakim prawem stali się dziedzi­
cami dóbr Podubisia Floryaniszek w Powiecie  
Rosieńskirn leżących. Z esz ły  do wieczności A n a ­
stazy Syrpowicz Sędzia Graniczny Ptu Rosień. 
VPńy rodzony ia łc .y ih , za  prawem darownyrń 
10 roku 1788 września  i 6 datowanym, a grudnia  
19 w Akta Ziemskie P tu  Rosień. u/prowadzo-  
ny mi od zeszłego M acieja Syrpowicia  imiennika 
\w°j*ąo w y d a n y m , dziedziczył spakoynis przez  
Ir z  °kit>dejfy dobra Podubis F loryaniszki.

‘cki- m nadwątlony,gdy się j u i  z b t i ia h  ku schył- 
°u’i życia , a nie mając bliższych do, osiągnienia  

f °  sobie spadku, całą swoją spuściznę, a szcze­
c in i e  dobra Podubis Floryaniszki ze wsiami 
Pr*uz prawo ddrowne w roku jH o t  mca lipca 
s9 dnia datowane, eorundem 3 o w  Ziemski t y  P ttl  
Rosień. kanctllaryi przyznane, załmu D yon item u  
Rutkiewiczowi Guberskiemu Sekretarzowi zapisał. 
IPieś zaś Lnie od tychże dóbr odłączoną pra-  
loem tegoż 182 i roku wrześnią 21 'datowanym  
i  w tey ie  dUcie w Ziemstwie P tu  Rosień. p r z y ­
znanym  koreborując p ierw sze;  podobnież dru­
giemu siestrzanowi stuojemu F elity  ano w: B u tk it -  
toiczowi darował; i wraz przez ihtromissyą skut- 

powyższych praU>, września 22 datowaną  
0 24 dnia 1821 reku w kancsllaryi Z iem skiey  
sosieńskiey rsznaną, wpośsesyą i wieczyste u -  
z<{dzenie dla obu ia l ty c h  oddał, a sam po ta-  
 ̂o wy  .72 układzie w 4 tym  miesiącu ży ć  zaprze- 

* • A  mocy .wyliczonych dowodów za łcy  B u .  
^e w ic to w ie  przez ninieysze Oświadczenie do G a- 

Y Kuryerd Litew . podające się, publiczności 
l l  ' n a,q\ [ ZeJ?!e d o w o l n i e  i bezdowodnie do-  
* a J i  T  ^ ° Ż ariiszki d ^ r i ą ,  lecz ca p ra -  
f°r,naln?eeZ< %  iwóH °  z  w o d z o n e j  miłości 
city Syrno,PDr^  : °n-emi * Pr i f zrl^ f m i ,  ie  M a -

W  S y r p o w l z a . l} J k Z \ Z 7 y eSZłeg°nr  im eniowi  4 v L ro; , fiołź/OTfn: testimonial-
y - H ą c a  str c z „i a L  A d v a

P tu  K „w i, k u t t M l  9 *

2“nie t'«z mićt cZ” Zjfr'
J  wJ uany  pojasnia  , oraz w yrek  n-*C ■ ■ •
t y  z  z tsz l .go  Anat,az, go‘m " a
Y i dal ~» d 1 . J  l °w tc ta  u c iy m o •

S «  a £ :  J  yyMh„  rń9
i * Ł ‘ ,  ‘f a l f  '" “ • '“ r
* "  o n " ,  £  m °im Maotzial  '<>* na-
'?,,, , . ' l O u n c e  uyw
" 4 L Z  ’ 7 * * * . * m i . ń s k i e y

irł nimP°*n:cścił  ̂ prócz j tdn^go swojego
?5 słotnego Gabina Syrpowrcta, któren od lat  
' K o  1 wydalony  w  obce kraje; n u w ia -
(<up morn*nt d z i s i e j s z y  c zy  zostaje w z y -

*a nie? Z s  obząiny Józej  Kuszłeyko s a - p

mowolnie nazwał siebie plenipotentem Gabina Srr-  
powicza i utytułował bratem Macieja, szczegól­
nie dla p rzy  pytania  się n e w o ld e  do s u k c e s j i  
po zeszłym  Anastazym Syrpowiczn, ie  ja k  M a ­
cicy Syrpowicz nie je s t  synem Anastazego z po -  
w y iszy c h  dowodów, tak nie moie nazywać się pod  
żadnym  pretextem bratem Gabina, ie  Gąbin S y r ­
powicz od lat 25 górą u y d a lo n y  z kraju n ie- 
dat żadnego pełnomocnictwa ohiałowanemu K u-  
szłeyce do czynienia żadnych podstępnych d z ia ­
łań, n im  przeto la tcy  Butkiewiczów:e z  ob ia lo -  
wanym Maciejem nominującym się Syrpowiczcm, 
* onego plenipotentem Kuszłeyką prau-em czynić  
będą, tym  czasem wszelkie onych fa łs zy w e  czyn -  
noscie 1 podstępne działania przez ninieysze 'O -  
świadczehie oddające się do Akt i G azety  K u -  
ś je r a  Litewskiego naysolenniey manifestują i pu­
b licznościobjaw iają . i8 2 2  roku marca Rś dnia. 
la k o w e  Oświadczenie w imieniu swoim jako  aktor  
a w  imieniu brata j a k i  plenipotent podpisuję.

D y o n izy  Butkiewicz Sekretarz Kolleski. 
_ R o k u  X S22 marca 18 dnia. N a  Sadzie Z iem -  
Ftu  R o s ień . , staw aj ąc osobiście Adwokat W J P .  
Stanisław Z y c k i  Regent, takowe Oświadczenie  
do A k t  podał przyjęto . Prezydent Ziemski R o ­
s iń sk i  Jan Kalinowski. Sędzia Ziem. Rosień. 
Kazimierz Juccwicz. Sędzia Zitrn. Rosień. T o ­
masz Jankowski.

Jest w  Aktach świadczę A n to n i  Paszkiewicz
R i o  Z .  R . R .  M .

n t J t Z  .  mca marca 31 dnia- Takowe
Ośw.adczenie zamieścić w K ury  erze L itewskim
dozw ala  się Prezydent Z iem . Rosień. P tu

Jan Kalinowski.

O ś w i a d c z e n i e .  \
2. Excerpt oświadczenia z  prJtokulu poto­

cznego kanctllaryi Magistratu miasta Ghberirt. 
m i n a  w dacie m zey wyrażającej się 1822 reku  
mca marca dnia i teyżs daty pod pieczęcią Urzę­
dową stronie potrzebującey jest wydań.

Roku  1822 mca mąrca  16 .dnia. Przed a- 
ktami miasta Guberńskiego W ilna  stanąwszy oso­
biście starozakonny Abrarń Simerkowicz Berensz-  
teyn oświadczenie poniższe wpisać do protokułu  
podał w słowach oświadczenie imieriiem siaroza- 
konnego Jcki Wolfowicza Ratneru obywatela 
TFileń. na Siar. Szlomę NiseroWiczd Eygisa 1 zię­
cia onego Chaima Lejbę Mejerowicza Sołowiey- 
czyka zanosi się o to', iz co żałujący z obżał. N i ­
ech-wiczem będąc w przy jaźn i, a mając należność od 
kommissy; kommissoryatskiey H  ileńskiey ia  świade­
ctwem w roku 1817 upryla  5 d n ia '  datowanym  
za Numerem  58r>3 na rubli assygnncyynych  12,000  
chcąc takową summę odebrać ze Skarbu . uprosił 
obiat. Nisei,,wicza jeszcze w roku 1820, aby on od 
siebie posłał do Sankt Petersburga, cle żałujący  
m e będąc przy  zapasie pieniędzy na ówczrsne ex-  
pensa podróżne potrzebne obżał. Niselowicza za­
stąpić uprosił, lecz obżałou-any Niselowicz ina- 
czer zastępować expen sów niechciał, m m  Żałujący 
nie wydał jorm alney plenipotencyi na imie sługi 
swojego lek i  Gurartowa, i m e tylko na summę  12000 
tysięcy rubli assyg. ale i na rubli assyg. 38oo za 
świadectwem Depo Kommissyi prowiantskiey 
w roku 181*5 marca  21 d za Nrem  a358 Josielo- 
wi Ka Ima nowi czowi Rogalowi wydanym , a mn/e  
w roku  1819 ju m i 20 dnia przelanym, co uskute­
cznione na irnie tegoż Gurertuwa, w roku  1820 
maja  10 dnia wydał żałujący plenipotencją i ona 
w Ziemstwie Wilcń. maja  12 d. przyznał. Gurer- 
tów, zaś pojechawszy cli stołeczni ..o miasta Sankt-  
etersburga ledwo jedne świadectwo na rubli as-



t y g n a i y y n y c h  38o o  sp rze d a ł  , j  i jako  s ługa N ise -  
j n i - c e a  sum m ę za  świadectwo w zię tą  nie zd a ją c  
ż e lu ją c e m u  ża dnego  r a c h u n k u , N i s i l o m c t o m  oną  
o d d a l ,  ob ża ło w a n y  N ise lo w ic z  m edość  na  ty m ,  za 
o szu k a ł  ża łu ją ceg o  na św iadectw ie p r ze z  Gurerto-  
w  sprzedon  jm', ale nadto  p o t r a f i ł , w m ów ić  ca ­
ł u j ą c a ,  u, ażeby W ydał w l e w  h r-anrue zięcia swo­
jego S J o w ie y  e t y k a  m  pć łów ę  świadi d w a  z łosiu  
ty s ię c y  ru b l i  a s s p g n ą c y y n y c h  od K o m m issy i  K o m -  
m issyora lsk iey  w y t e y  w z m ia n k o w a n e j  n a l e ż n e j  
t u n s n r ,  deklarujcie ża łu ją c e m u , ie  za  odebraniem  
s u m m y  'ze skarbu w ię c e j  sobie n ieód lrąc i  j a k  e x -  
p en s  n a  ten  objekt pon ies iony , i ż a  f a ty g ę  d z ie s ią ­
t y  p rocen t  od sta, u resztę p r z y r z e k ł  po w io c ić  z a ­
li i a c e m h , g d r  Ż a łu jacr  m ia ł  w y d a ć  na  d rug ie  
6 0 0 0  rubli a s s y g n h c y y .-y ch  p le n ip o te n c ją  tem uż  
z ięc'-'wi odża łow anem u Sołow\.»yetykowi takoż  d la  
o d z y s k a m  a, ob ża ło w a n y  N ise low icz  n a  ca łą  su m ­
mę i-i tysięcy rubli e sy g n .  nap isa ł  pod:tupnie  w le­
w ek  na  ja k o w ą  sum m ę ża łu ją cy  żadnego  grosza  
n ie  w n ą i  ale ja k  N is t lo u - ic t  b y ł  w p r p i a z m  
z  ż a łu ją c y m  spuścił się n a  charakter  ob ia tow a n e-  

N ise lo w ic za , i e  za  odebraniem  su m m y  m e w in -  
? . : >  nie  zechce k r z y w d z ić  ża łującego, dopiero jed n a k  
g -W  obi l n y  N ise lo w ic z  d ą żą c  na  k r zy w d ę  ża łu -  
f  •■ > ,  ■ jak  t r lk o  w z ią ł  wlewek n u  im ie zięcia swo- 
j Z f ó  ło w ie y c zy k o ,  chociaż z  począ tku  d ek larow a ł  
w y d a ć  na  p iśm ie ,  ubezpieczenie  i a l m u , ale dzieli  
do dn ia  o>'. d e k u ją c  i po d z iś  d t ie i t  takowego u-  
%et piec te  n u t  w y l a ć  m ech ce , zapobiegając  ż u ty m ,  
a żeb y  oh ża ln y  N ise low icz  te ś ć ,  1 M e n r o w ic z  zięc  
o neN ) n le ś k r i y w d t ib  na  s y tu a c j i  ża łu jącego ,  co 
św ia d k a m i  uspraw ied liw ić  l a i c y  t t io i t ,  1 a żeb y  ob­
ie d a w a n i  takowego św iadec tw u  m e z a j r y m a r c z y l t  
lub kom u nie p r z A e l i ,  nirn o to p r a w e m  czyn ić  
I d z i e ,  n in ie y sze  ośw iadczenie  zapisuje, pro to­
k o le  podpisom-. A b ra m  S z m e r k o m c z  B erensz teyn .
( '  r tc tu u i  ś)■ .  • ’ j

H i y . i i  m a rc a  a g  d n ia  łukowe oświadczenie
w o ln o  d b u k o u a ć .  U - n c L ,  if, A l .

cie so u  m a r c a  t -  ' •
* i L- /. „ rzez  w łaśc ic ie l i  opuszczo-sched, t ło  iczew uk ich  p r z e -   .................... U,

Z e n o n o w i  Połubińskierfiu  S ę d z ie m u  Gran.  Słoń. 
z  d o d a n e m  p r z y  d a ls zy c h  w a ru n k a c h  ostrzeżeniami  
ż e  takoibe sch ed y  z a  o d ło że n ie m  p i  z-ez u ła śc ień "  
l i  p o w y ż s z y c h  su m m , w  k a ż d y m  roku  zwróćon1 
b y d ź  p o w in n y ,  w sza k że  n ie  inUczey, j a k  w  porze  
do tego  p r z y z w o i t e j ,  to je s t  w  d n iu  n  apr. a  t* 
i ż b y  c ią g  p o sse sy i  r o c z n e j  n ic  b y ł  p r z e r w a n y ,  0 
czerń p r z e z  n i n i e j s z e  og łoszen ie  w łaśc ic ie li  m a ją ­
cy c h  p r a w o  do o k u p n a -z a w ia d a m ia  1 8 2 2  róku  n i W  
ca  a 4.  C z ło n ę k  opieki d w o r z a n ś k ie y  S ę d z ia  Ziem-  
R t t u  S jon iin .  S ta n is ła w  J u n d z i ł ł .

R e g e n t  Z i e m .  I g n a c y  N ie lubow icz .

L  i c y t a c  y  a. ^
3 .  TV dobrach B en ef icya ln ych do U n i w e r ­

s y t e t u  W i l e ń s k i e g o  n al e żących ,  będą  się w y p u ­
s z c z a ć  p r z e z  p u b l i c z n ą  l i c y t a c j ą  w  arendę  Aar- 
c z m y  na la t  t r z y  od o3  kwie tn ia  18 22  roku,  
„ J w P o w U U '  U p i l sU m  w  M . u J U - -  

R m i g a l i . A m l t r y a  murow
drrw ni an a w .  w n a c h ,  k t ó r ,  c z y n i ł y  dochodu  - 
„ „ g o  r u b l i i r . br  . 6 p ,  b o .  l
cif  m i k o m M m  w mi u i L  ««««
tach  d w i e  k a r c z m y  za j e zd n e  drewniane  , 
z  t r zech kramek 1 t a r g o w e g o ,  po c z y n i ł o  
d u  roczne go rubli  srebrnych Ooo. Jako  u  ‘J
t a r y  a b . d z i e  się o d b y w a ć  w  R z ą d z i e  J m  7
te tu dnia 11 kwie tn ia  roku t e r a ż n i e y s z e g o  
ż y c z ą c y  prz e to  l i c y t o w a ć  ta kow e K a r c z m y m a j ą  
Ste s tawić  w  terminio n a z n a c z o n y m  (lo Tf 1 na z  
p r a w n e  mi e w ik e y a m i .  Sekr F e l i x  M i e r z e j e w s k i .

W e z w a n i e  Sądowe.

J5 S ą d  G ł ó w n y  W i le ńs ki  2 g o  C i ą g ł e g o  D*' 
par tamenlu  r o z s ą d z i w s z y  sp ra w ę m i ę d z y  Janet1 
Swii tor ,zeckim v. M a r s z a ł k i e m  Z a w i l e y s k i m  , “ 
k r e d y  to ra m i  i  pre t shs ora m j e g o  p o  dekr cie E%‘ 
d y w i z o r s k i m  wn ies ioną,  p r z e z n a c z y ł  t y m i ż  k r t d f  
tor om  s a t y s f a k c j ą ,  na d to  z ń ś  tak  samemu d f i ’ 
t o r o w i  J a n o w i  S w  ę t o r z e e k i e m u , j a k o  t e ż  j e $  
pre tenso rom  n a k a z a ł  w y k o n a ć  p r z y s i ę g i  u i f  
rok iem  E x d y w i z o r s k i m  dnia  17 noweihhra  
W majątku K ob y ln ik u  f e r o w a n y m  wskaz ane ,  a 10 
w  przec ią gu  dwóch mies ięcy od d a t y  22 j e b r u a f 1 
id ą c e g o  10 2 2  roku, d o z w a l a j ą c  spełnić rzccR'11 
juramenici  p r ż e d  Sądem Z i e m s k i m  Lub G r o d t ^ 1 
t e g o  p o w i a t u ,  ktoręn d l a  i r e d y t o r o w  i d e b i l i  
będz ie  p r z y l e g l e y s z y m ,  z  'us i rzz i tn iem aże b y  ś w ‘a 
d e c i w a  o 'zaprzys iężeniu b y ł y  z ł o ż o n e  w termin*1 
z a m i e r z o n y m  w  Ziemskim Za<"iUynknrh
o j a k o w y  m R o z p o r z ą d z e n iu  interesowane s t r on y  z #  
w i a d a m i a ,  dodając  i e  z  r zęd u kr e d y t o r  o w  Swifj 
to r z e c k ie g ó  ty lx o  Fa b ia n o w i  Sw  ę io r z e ik u m u  1 
Teodozemu K o z ło w ic k . e m u  z  p o w o d u  podanyc 
a p e l l a c y i  juram er . ta  w  t e y  sprawie z o s t a ł y  w s t r U  
manę. Roku 1 8 2 2  mca ma rca  2 7  dnia.  Stnnist^ 
P a s z k i e w i c z  A s s t s o r  S ą d u  G ł .  R e g e n t  l g n(iCJ 
Choreszewski .  , j,

W o l n o  d ru k o w a ć  S z y m o n  Z a w i s z a  P r e z y d t

O s t r z e ż e n i e .
3  N i i e y  podp isany  m a j ą c  wiadomość ,   ̂

W J P a n  Jan K och m an  o d s t a w n y  kapi tan giptf'  
d y i  w o j s k  f ra ncuzk ich  ka w a le r  o rderom ,  majV 
m ó y  o b f g  p o d  d a t ą  t S i g  a p r y l a  24 na c u r  
1 0 0  sobie w y d a n y ,  j a k o b y  c zy n ią c  t  r a z  u k N f  
ze  suiemi w i e r z y c i e l a m i  za m ia ru je  c n y  wT fry^ 
d ąć  U b  p r z e l a ć ,  z a t y m  lubo nie s p o d z i i u ^ f ł j ^  
p o  Tf\ Kochmanie  b y  to  nastać m o g ł o ,  clg 
w  z d a n e m u  k a ż d e g o  m a j ą . e g o  i n t e n c j i 1̂

O  s t r z ę ż e n i  e.
5  n T<ieka  s z lachecka  P t tu  S ło n im .  s k u tk ie m  

* • '  O i m  H n i f k  9 1  i l ł / l l l  Drze-j e - b t e g o d n i a , .  
.J  a ,  1 8 2 1  r o k u ,  £ £

i ją sego  in te n c j i  
one g o ) n i n i e j s z y m  p ismem p r z e z  g a z A l  ^ 0ch 
z a w i a d o m i ć :  że z a  t a k o w y m  o b l i g i e m '  A '• ^ vli 
mano w  i nic odemnie nie n a l e ż y  s i ę , g d j :,nlj anlt 
i 5  au gus ta  w  t y m ż e  roku,  na ż ą d a n ie  l i s t °a

ta k o w ą  należność  do  S t . F c 1 ^ 0

~ł frn l o o i  r u n u  9  o  * y / /
ie"fd & m a r c a  t. r. z a k r u czo n ych  , p o n i ż s z e  szesc
chrdi t!o-zczeWsKicn w  *

t n r h  . jak-,to R  iV .  D c c h tm  o w ic zo w ,  R o d o w icza ,  
Salom ei J a c e w ic z o w e y , S z a d u r s k i e y , A l e x a n d r a  
lu c h o w ie c k ie a o  i  s zp i ta l  a m .Tum skiego  , celem *a-  
- > kojenia s k a rb o w e j  n a le żn o śc i  i ja  o n j c h  zu le -  
pi f i i c e y .  tu d z ie ż  och ro n ien ia  od n a ra s ta ją c y c h  p e n ,  
j  y p u ś c i ła  w  z a s ta w n ą  Jiosscsyą: p ie r w s z ą  z a s u m -  
f j  rub li  srebrem  583 k , p  7 -  i d r u g ą  t a  ru b l i  
.robrem  5 'i kop ie jek  0 1  H T Ą . h le m e n s o w i  C za -  
,)n i s k ie m u  S u p e ry o ro w i  J X X .  B a z y l ia n ó w  L y t e n -  
AR h  rc in  J u c e w ic z o w c f  za  rub li  srebr.  i ->9 kop.

i i i  - t r o v  ci echow i P i ts ło w sk ie m u  R z e c z y w i s t e ­
mu R a d c y  S ta n u  i K aw a le ro w i-  c z w a r tą  z.us za
Im. srebr.  -i9 t kop.  38 >, p i ą t a  za  N ihh  sr. h i  
op. 78, szóstą za  rubli srebr. kop. j j , A ięciu

t y l k o  że  ca łą  ta k o w ą  
g a  odes ła łem, lecz p ó ź n i e y  jeszese  r • aS*' jajijt 
na li>t 2 0  x b r a  w  roku 18 20  j a n u a r .  3 P' U  -y, 
d o  s t o l i c y , t emuż  TV. Ko chm an ow i
w  czeni P o c z t a  Senacka i  wi e lo l i c zn e  w  i\

* -  DOw
one g o  Listy z a r ę c z a j ą c e  z  w d z i ę c z n o ś ć ,  ą /
ja k  ob l igu  mojegh tak  p o ż y c z o n y c h  - 00 rl‘ j[Clt 
na d to  są z d o ln e  u d o w o d n ić ,  w  j a k o w y m  o 
r z e c z y  rum p r a w e m  c z y n i ą c  w y r a ż o n y  o > J,  
leżność  p b z y i k a m ,  ą i e b y  n ie raz  y „i"
nikł  nie u w a ż a ł  z a  rea lną  należ •>$<.,nikt  n i e u w a z a i  za  / e u m u  -
b y w a ł ,  z a s t r z e g a m .  D a t  1 8 2 2  m m i â  ' .

J ó z e f a t t  Bu tk ie w ic z  R e g e n t  G  -J ó z e f a t t  Bu tk iew ic z  R r g e n t u  j- u .
R o k u  1 8 2 2  m a r c - t  37 d a t a  t a k o w y  ' Kury f r*

r i e  R e d a k c j a  mn ie  u m t i c i c  w  ‘ y j j N 1'
L i t e w . .  J ó z e f  Hór odeńsk i  ó ę d z i a


